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Zamkniecie lrumnv knszlałoCllej ' ł I 
ze zwłokami Marszałka .J,ózela PiłSUdskiego 

KRAKó'w. Dziś o godz. 18.30 w 
kTJYpcie św. Leonarda na Wawelu 
odbyła się żałobna uroczystość za· 
słanięcia trumny kryształowej ś. p. 
Marszałka Józefa Piłsudskiego. Ce
nmonja miała charakter ściśle woj 

ski ego, Malinowskiego, Krzemień
skiego i Mónda -- płk. Schally'ego, 
szefa gabinetu wojskowego P. Pre
zydenta R. P., kpt. Hartmana adju
tanta przYbocznego P" Prezydenta 
R. P., grona oficerów sztłtbojVych 
z szefem sztabu D.O.K. 5 ppłk. 
dypl. Tomaszewskim i komendan~ 
tern miasta płk. Madeygkim, ks. ka

nonika Domasi a oraz pocztu cho
rągwianego 20 p. p. Zasłonięcia 

trumny dokonała delegacja korpu
su oficerskiego w osobach: mjr. 

Kolberfa -- 2 pułk. lotniczy, kpt. 
Weissa-5 pac, rtm., podc'Zaskie
go - 8 p. ul., por. Kobylińskiego -
5 baon saperów, por. Qstrowskie~ 
go - 5 baon pancerny, por. Inwań
czyka - 5 baon telegraficzny. 
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skowy. 
Przed katedrą ustawiła się kom· 

panja honorowa 20 p. p. z chorą
gwią i pluton honorowy ze skła

du 1.ej dywizji p. leg., który pełnił 
ostatnią wartę honorową u trumny 
Marszałka na Wawelu. Raport o· 
debrał dowóca O. K. gen. Nar· 

m- czasie aktu zasłonięcia trum
ny orkiestra 20 p. p. grała hymn 
pań~twowy. Po skończonej ceremo~ 
nji Pani Marszałkowa Piłsudska 

wraz z córkami spędziła u trumny 
Marszałka dłuższą chwilę na mo
dlitwie. 

Burza śnieżna, nad polskiem morzem ' 
Fale cofnqły si.. od brzeg6w ' 

butt Luczyński. 

ROZEWIE. Opad śnieżny nad 
brzegami Bałtyku trwa. Na morzu 
szaleje nawałnica śniezna. Ostrze-

Po przybyciu na Wawel p. Mat· 
82\ałkowej Aleksandry Piłsudskiej 
:z córkami oraz brata ś. p. Marszał· 
ka, p. Kazimierza Piłsudskiego, na· 
stąpiło zasłonięcie trumny w obec
ności rodziny oraz ministra spraw 
wojskowych gen. Kasprzyckiego w 

Eden następcą Hoare' a 
Baldwln chce zgody z oplnJą publiczną 

towarzystwie dowódcy O. K. 5 gen. . LOND'-:N. Minister do spra~ Li
Narbutt Lu czyń ski ego generałów gl Narodow Anthony Eden MIano
RoupperŁa, Wicniaw; Dhigoszow- W.finy U)6ta.ł mi~j.strem ~raw zagta 

l meznych na. mIeJsce 811' Samuela 
-------------/ Hoare'Q. Specjalny resort Llgi Na-Wielka afera szp]e~oMs"a I rodów ZQstaje skasowany. 

ol W J\ l Na decyzję premjera Baldwina 
W ••• gll wpłynęło podobno zdanie Austina 

Chociaż nominacja Edena nie 0- mjer Ba1dwin pragnie mieć opinję 
macza w chwili obecnej .specjalne· publiczną za sobę, a nie przeciw so
go wzmocnienia prestiiu gabinetu, bie. 

galnie morskie na brzełU wywiesi· 
ły sygnał: Niebezpieczeństwo. R.y~ 
bacy- uprzeatali połowow, aż do 
przejścia ~awałnicy. Całe Ka~u
by wraz z wybrzeżem znaj~ują ałę . 
pód śniegiem. Lód u brżegów ut&.
ki nieznaeznie narasta. 

JASTARNIA. Zjawisko obniżenia 
się poziomu wód zaobserwowane w 
ub. lIOku pod Rozewiem w nieco 
mniejszej mierze zaobserwowane; 
znowu w tych dniach na cał,vm od· 
cinku półwyspu helskiego i brze
gów otwartego Bałtyku. Mor21e cof-
1łęło się o kilkanaście nletrów, na 
skutek wiatru południowo~wschod
niego, .tak, że odsłonięte zostało na 
niektórych punktach dno morskie 
i ławice piaskowe w pobliżu plaży 
pod Chłapowem. 

p ARY2. Prasa przynosi wiado- Ch,8.IJ.lberlaina ~ Samuela ~oare'a~ 
lności o nowej wielkiej aforz~ któ~zy wskażah na Edena, Jako naJ 
szpiegowskiej, wylnytej ostatnio I~Plej ~zy,got~wanego d~ ~row:wze 
na tertnie Belgji. Władze bezpi(" ma apr~w polItyki zagramc2neJ. 

;e6t to jednakże kandyda.tura popu- Zaintel'esowanie wylrołu;e pl"ly
lama w szeregach lewiey, a premje 8zło6ć stałego podsekretarza stanu 
rowi Baldwinowi bM'dzozalcży na I Foreign Office Roberta Vansittat
niewprowadzenit1 niesnasek do opi· ta. Ws<półpraea między Edenem a 
nji publicznej w dziedzinie polityki sir Robertem Vansittartetn nie hę
międzynarodowej. Mając na mglę- dzie łatwa. Naogół utrżymuje się 
dzie, że przed W. Brytanją stanąć przekonanie, re Robel·t Vansittart .. ___ ~ ______ ._' _ 
móŻe wkrótce konieczność powzię· pozostanie na obecnem stanowisku 
da bardzo doniosłych deeyqj, pre- do wiosny. 

czeństwa aresztowały w Liege 4 o
sobników, niejakiego Raymunda 
Tenon, inżyniera chemika, Cezare
go i\{ary, fabrykallta mebli, Henr! 
Hovardca, agenta ogłoszeniówego i 
Rene Dafau, pod zarzutem UIJra
wiania szpiegoetwa na rzel'z. Nie· i IhrlflDnD Z niej n_odowa-slciaRstwa'ł Fundacje 
miec. KilkomiE:sięcl'.ne obserwacje BERLIN. Jedna z największych I stwa usunięci po potrąceniu im 
policyjne pozwoliły ustalić. iż wy- niemieckich fabryk broni W miej- tych zysków, na poczet ceny zakła· 
mienione osoby utrzymywały kOń- scowości tu,yngijskiej Suhl, będą- dU; oraz po uiszczeniu przez nieh 
takt z p·Z{·d!ltawitielr·m \J..\fwiadu ca dotychc2\łlS prywatną własnością I dodatkowo kilkumiljonowej sum). 
nicmiecki€go, podającym ;ię za ' żydowskiej rodziny kapitaliStów ', ~,Voelkischer Beobachter" tWier
ni~jakiego dr: Brandta z Mf)nat'h- SiItl8onów, została zamieI)iona n~ d1Ji, że rząd narodowo - socjalisty
jum. narodowo - socjali6t~'czną funda- czny dał tem samem przykład, na 

Wywiad nic-mif.cki f'tarał się u cję, }t.tórej prowizoryc:znym za- który spoglądać będą 1f prz)~8złości 

robotnicy całego świata. Pojęcie 
anonimowej i ponadpaństwowej 

potęgi kapitału przestało dla Nie-
miec mieć sens. 

Suhl - oświadczył namiestnik 
Sauckel - przemawiając na uro
c~stości z okazji przejęCia fabryki 
- star się dla Niemiec wzorem. 

,~ 

Śnletvcl fIJ KraklISkIem 
I Kleletkllftl ' 

KRAKóW.. Ostatnie bardzo obfi .. 
te opady śnieżne spowodowały 
znac~ne utrudnienia komunikacyj
ne na terenie woj. krakowskiego i 
kieleckiego. 

SQbotnia śnieżyca w wielu miej
scowościach zasypała drogi zwałami 
śniegu, uniemożliwając komunika
cję kołową. :M. in. s powodu zasp 
śnietnyCh uległy pr~erwie połącze
nijl autobusowe licznych miejsco
wości . woj. kieleckieco z Krako

' wem. Również przerwane zostało 
pośrednictwem ob€crtie a:tes~towa· rządcą jest namiestnik Turyngji 
nych, uzyskać informacje o 8tl1ni~ Sauckel. 

i----------------------------:, połączenie autobusow~ z niektóre-

1.~ftl"fn
· ~· I·[I to n' aj-lepsze mi miejscowościami górskiemi woj. artylt'rji w S-ej dywizji wojsk bel.. Według komunikatu ' urzędowego I krakOwskiego. Na drogach utknęły 

l"ijskich, dalej 8z~zt'g-óły fabryka- dawni właściciele, którym rządowa 
eji annat kalibru 120, oraz ~kłlld!l kQmisja śledcza udowodniła bez- !. 
chemicznego stali, produkowanej I prawne wllJx,gacel1ie 8~ w związ· 
p~z zakłady przemysłOWe W Liege ku z zamówi~rtiami, jakie óttzy-

WI-na kraJ-o· we I liczne auta. Władze kolejowe i dro
gowe '" 'szybkiem tempie usuwają ! CI d I ( VI S Z e d I i e przeszkody w celu przywrócenIa 
normalnego ruchu komunikacyjne
go. dla budowy schronów. Aresztowani mywali od rządów Republiki wei- WYtw6rn.a. i ....... 54/5., tel. 287.1. 1323 

ujmowali sję równiez dO!!ltarcza- marskiej, zostali ' z .przedsiębior- ______________________ " _______ _ 

niem tajnych woj'skówyeh map bel
gij$kith. Aresztowani komunikowa- -łi się z wys·łan~ikiem ·wywiadu . 

~~:r:ckiego ' na terenie Luksem- Wszystkim Prenumeratorom, 
!hC •• 

/ 
POIsc, ""eiści 
10lteli .... żkt 

w'HI.bUII 

w kilku słowach ... .I :Czy' telnikom i Przy/·acioł'om i re!?o~~~~~~ !s~~d:e~a:~~C:;: 
. dru&'i międzynatodowy mecz hoke-, I jowy pomiędzy · reprezentacjami 

, - W mieJscowości , Hop'" w .. ani. K'· P l k· " ~-:' aati!!. zwr-:~ ;o-=..t~; / "U r Jer a , o s ' l e g o !:;;~crudniOWej i Niemiec pół-
_Ił lItooęło. ( ..,. J ZW7. cięiyła i tym taJlem druB.yn1l 

- W miejsc:owoKi Most w Caeclloslo l d · · · ,. L_ ' 
",.ciji ar~ .. towailO 12 N_ców, obywa- zasy' '~my ser eczne zyczenIa ńH~mh:~AĄ . w nieli:nacznym sto. lIn-
,leli czechosłowackich, oskarżOnych o a , lcu. 4 :3. O wyniku meeliU sadeeydo-
clzi~a1ność antypa6stwową. Oczeldwa- I wała druga tercja, wyltTana prze. 

De·ą dalsze areutowllDi.. I Jv.ESOŁ ~C1! Ś Wl11 T"I Niemcy 4:1. W. pjerwszej fasie gry 
- Parowiec .owiecJd .,LoZO'WlJd", z.- 'I. . " .. I Polaey prowadzili 2 :(). Olłtattlia ter 

blokowany w lodach. ", pobliżu S.c ... • {' :,I' ,.. 
linu od dnia lCJ..go VUclDi .. roust.1 r!ł- - ' cja wr~ dała W7Dik ~zbr .... 
~ellP~h~~c,,-~. ..~~ .......... --............ I .. __ ........ --.... --.......... --........ · .... kaw~ , 

; . 

Któż przez Swięta z nas wytrzyma - by nie · wypić O K O C I M A,! I 
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Przedmiotem obrad ciał ustaw0-
dawczych była w ubiegłym tygodniu 
sprawa amnestji. Tematem pewnej 
kontrowersji zar6wno w senackiej ko 
misji jak i na samem plenom Senatu 
była sprawa amnestji b. więźniów 
brzeskich. W tej to sprawie wniósł 

. poprawkę sen. Róg, podkreślając, że 
z więźniami brzeskimi nie łączy go 
adna wię7# polityczna.. Tem oczywi
ł!tszem jest, że z pobudek czysto ob
jektywnych przyłączył się do popraw 
ki Róga i sen. książę Radziwiłł, weka 
zając np. przykład Grecji, gdzie król 
udzielił amnestji. Senat uchwalił o
statecznie ustawę o amnestji w 
brzmieniu rządowem."·W ten sposób 
sprawa ta., która ostatnio stanowi h 
temat dyskusji niezmiernie ożywio
nej, została załatwiona. 
. Wśród zagadnień czysto niemal go 
spodarczych i skarbowych, które ab 
sorbują dziś zupełnie niemal uwagę 
publiczną, zagadnienie amnestji kie 
rowało ją znowu na tory polityczne. 
Dały się słyszeć w ostatnim tygo
dniu głosy, podnoszące znaczenie i 
wartość kierunków politycznych. Wy 
rażono postulat określenia pozycyj i 
wartości poszczególnych prądów spo 
łecznych i politycznych oraz będących 
ich wykładnikami stronnictw. Pow
stał dość wielki huk około tego po
stulatu, który zna.lazl wyraz na ła

mach "Kurjera Porannego". Jakkol
wiek byśmy oceniali to wystąpienie 
i komentarze, które się w związku z 
niem pojawiły, widoczną jest w Pol
sce niechęć do niwelacji życia poli
tycznego i wyjaławiania go wzorem 
systemów, wprowadzających mono
Pol pewnych partyj i kierunków. Co 
innego są oczywiście rządy partyj, a 
co innego ścieranie się różnych prą 
dów. Nie przestawały one w gruncie 
rzeczy nigdy w Polsce mniej lub wię 
cej wyraźnie występować w ciągu lat 
ostatnich. Dziś sytuaeja oczywiście 

zmieniła się o tyle, że nie stanowią 
one jako stronnictwa, podstawy na
szego ustroju parlamentarnego. W 
tej więc sytuacji ich rola jest zupeł
nie szczególna i zasługuje na specj.a1 
ną uwagę· 

'X 

Na terenie międzynarodowYM zai
stniał stan zupełnej dezorjentacji. U
padek projektu Hoare - Laval ozna. 
eza przełom i gwałtowne przesilenie, 
z którego trzeba będzie dopiero szu
kać jakichś dróg wyjścia. 

Sytuacja nabrała charakteru spe
cjalnego zaognienia na skutek zapy
tania wystosow,anego przez rząd an
gielski do krajów śródziemnomor

skich, które zostało sformułowane 
w tonie ogólnikowym i zawiera py
tanie, czy i jakie środki militarne pod 
Jęły te państwa, by stawić czoło na 
wypadek wojny przeciwko państwom 
śródziemnomorskim. Przetłumaczone 
na język zwykłych śmiertelników oz
nacza to zapytanie żądanie odpowie
dzi od Francji, jak zachowa się w ra 
zie włoskiej agresji na Anglję. W 
gruncie rzeczy wszystko tak, jak zale 
żało, tak i zależy od Mussoliniego -
od tegO, czy przyjmie on układ pary
ski z dni.3. 8 grudnia. W przeciwnym 
bowiem razie Francja musiałaby się 
przyłączyć do sankcyj naftowych, 
które Mussolini uważałby 7.11 cassus 
belli. 

Wopinji angielskiej dokonywa się 
obecnie jakgdyby pewien zwrot w 
stosunku do polityki min. Hoare, 
gdyż zaczyna się rozumieć, iż polity
ka ta, gdyby była przyjęta przez Mus 
soliniego, położyłaby kres temu pod
nieceniu, jakie się dziś niewątpliwie 
w sytuacji międzynarodowej zazna· 
czyło. 

X 

~ udzie .. glełdo""q 
~~--------~------~----

z rzenie 
Sprawdziły się przypuszczenia, że "ie nigdy, czy nazajutrz będzie móv;! 

ostatnia poprawa była zbyt nagła. wyjecha'~ do Genewy lub mieĆ konfe 
Sprawdziły się wcześniej, niż się rencję z przedstawicielami innych 
można było spodr.i.ew8Ć, bo nikt ehy- rządów, czy też złoży tekę. Przed kil 
ba nie oczekiwał, że Anglja wyprze ku dniami odpowiedział na zapytanie, 
się propozycyj pokojowych, które jej czy jedzie do Genewy, słowami: 
rząd wraz z rządem francuskim przed - Wszystko zależy od tego, czy nie 
stawił Włochom. • podsuną roi (w izbię!) pod nogi zbyt 

Podziałało to na rynki piemęzne obślizgłej skórki pomarańczowej. 
przygnębiająco. Najdotk.li.wiej to, Dlatego w Paryżu zniżka była po
rzecz prosta, odczuła giełda londyń-! -.vażna. Dnia 19 b. m. 3 proc. Pel'pe
ska, a jeszcze w więk8zym stopniu -I tu el spadł z 73 do 71.50, 411z proc. po 
paryska. . życzka 1932 r. serja A z 82.52 do 

KONSEKWENCJA 
80.90, Bank Francuski z 9700 do 
9355, Banque de Paris z 1024 do 933 

Stanowisko polityczne Anglji w za i t. d. 
targu włoskim wy.ciskało swoiste pię W dziale dewiz rzeczy nie wyglą
tno na poziomie kursów. Było to bo- dały lepiej. Funt zwyżkował z 74.37 
wiem stanowisko, które konsekwent- tio 74.76, dolar z 15.09 do 15.17. Ra
nie utożsamiało interesy angielskie port 3-miesięczny funta podniósł się 
z hasłami Ligi Naro~ów, lub z Obo-I do fr. 2.20, co "'Ynosi prawie 12 pro 
wiązkami Francji, jako członka Ligi. cent w stosunku rocznym. Raport 3-
Bronie interesów angielskich należa miesięczny dolara podrożał do 48 cen 
ło, w myśl polityki dyplomacji bry- tów, a zatem kosztuje prawie 13 pro
tyjskiej przy pomocy innych państw. cent w stosunku rocznym. 

Dlatego w oczach opinji angiel
skiej zatarg z Włochami przedstawiał ODOSOBNIENIE . 

się w postaci sankcyj, w posiaci wieI Odosobnionym od wspomnianych 
kich manewrów floty, ale me - 0- wstrząsów politycznych jest rynek 
peracyj wojennych. Stąd reakcja gieł niemiecki. Jeżeli wykazuje on ten
dowa w Londynie jest stosunk,)wo nie dencję słabą, to działają tu przyczy
wielka. Po dymisji min. Hoare'a w I ny czysto wewnętrzne. 
on. 19 b. m. kursy pożyczek p~lIistwo- Wyli~zyć je nietru~n.o. . 
wych obniżyły się wszystkiego o % I Po pI~rwsze,. cz~nmkl urzęd~we ktl 
do 3/. proc; zniżka walorów prz.,~my- kakrotme wyraZIły pogląd, l to w 
słowych była większa, ale taki.' u- przemówieniach publicznych, że pro
miarkowana. gram "dostarczania pracy" ma się ku 

SK6RKA POMAMŃCZOW A 
Dla Francji zatarg włoski to nie sank 
I:je i przejażdżki floty, to wojna na 
granicach własnego państwa. T.~k o 
pinja francuska na sprawę tę się za
patruje i dlatego gwałto",rniej reagll 
je. 

Pozatem, waśnie stronnictw rozg,) 
l'Zały w najlepsze. Premjer Laval nie 

końcowi, że zatem zachodzi obawa po 
;2'orszenia się konjunktul'Y. 

Po wtóre, wytwórczość dóbr kon
sumcyjnycłl pozostaje daleko wtyle 
za wytwórczości~ dóbr konsumcyj
'nych, co hamuje poprawę. 

Po trzecie, obciążenie 'przemysłu 

jest bardzo duże na cele ewentualne 
go bezrobocia i premjowania ekspor 

tu. Ten wzrost ciężarów widoczny 
jest w ostatnio ogłoszonych sprawoz
daniach spółek akcyjnych. 

'Vreszcie, na zahamowanie obro
tów giełdo'W'Ych wpływa zanik działaj 
nOSCl prywatnych domów banko· 
wych, które dotąd w silnym stopniu 
pobudzały klientelę swą do intere
sów. 

NOWA POżYCZKA 
Na zwężenie obrotów wpłynęło rów 

nież ogłoszenie nowej pożyczki konso 
lidacyjnej. Chodzi o 500 miljonów 
marek 411z proc. ośmioletnich bonów 
kolejowych, emitowanych po kursie 
98 i pół proc. Subskrybcja ma trwa~ 
od 6 do 16 stycznia, a wypłaty będą 
mogły być uskuteczniane w ratach 
aż do kwietnia. 

Rząd emituje powyższą pożyczkę, 

chociaż ostatnia pożyczka państwowa 
nie została jeszcze pełnowpłacona : 
pozostają jeszcze 2 raty po 25 proc. 
w końcu stycznia i lutego do zapła
cenia. Pośpiech ten tłomaczy się: 1) 
wielkiemi zobowiązaniami krótkoter
minowemi kolei względem "Verkehrs 
kreditb.ank'u i spółki "Reichsbahn
Beschaffungs - Gesellschaft", 2) ter 
minoon styczniowym, kiedy przypada 
ją płatności kuponów od pożyczek, a 
więc, kiedy gotówka szuka lokaty. 

NA GIEŁDZIE wlRSZAWSKIEJ 
kursy papierów państwowych utrzy
mują się na dotychczasowym pozio
mie, natomi.ast, listy zastawne są 

słabsze. 

3 proc. Budowlana 40 - 40.25. 
5 proc. Konwersyjna 64 bez zmia

ny. 7 proc. Stabilizacyjna 64.13 bez 
zmiany. 

4Vz proc. listy Ziemskie 46 - 45.13 
5(8) proc. listy Warszawskie 54-

53. ab. 

Delegai r Z denta m. 51. ·Warszawy 
jako reprezentanci interesów· ~osz(zególny[h dzielnic 

Prezydent m. st. Warszawy pO-I cy, utrzymywanie kontaktu z ludno I Przy osobach delegatów pod ich 
wołał do życia instytucję delega- śtią i badanie jej potrzeb, w poro- przewodnictwem działać będą korni 
tów pOSiilczególnych przedmieść sto zumieniu z Tow. Przyjaciół pORZ- tety dzielnicowe, złożone z miejsco
licy. Na razie ustanowiono trzech czególnych dzielnic; informowanie wych obywateli. 
takich delegatów: dla śródmieścia prezydenta, wiceprezydentów i dy- Delegaci będą mogli skła.daćswe 
- p. Jankowskiego, b. prezydenta rektorów wydziałów i przedsię- dezyderaty bezpośrednio kierowni
Sosnowca, dla Pragi - inż. Nieren biorstwo potrzebach i dążeniach lu I kom poozczególnych komórek orga
stejna, obecnego inspektora Wydz. dnoś-ci; przyjmowanie i załatwia-II nizacyjnych Zarządu Miasta, w ra
Przemysłowego Zarządu Miasta, nie reklamacyj; opracowywanie z zie zaś niemożności załatwienia pe
dla dzielnicy Czyste - p. TYSZkie-1 poszczególnemi instytucjami miej- i wnych spraw w tej drodze, przed
wicza, prezesa Tow. Przyjaciół tej skiemi zagadnień, związanych z po- -stawiać je będą prezydentowi. 
dzielnicy. # trzebami dzielnic i ułatwianie orga I Powołan~e do życia instytucyj de 

Osoby te noszą tytuł delegatów nizacjom, l'eprezentującym miesz-, legatów jest' wyrazem najlepszych 
prezydenta m. st. Warsza,,'Y. Do za kańców poszczególnych dzielnic, Zamiarów Zarządu stolicy w stosun 
dań ich należy: reprezentowanie kontaktu :Z instytucjami miejSkie-II ku do spraw poszczególnych dziel-
prezydenta w powierzonej dzielni- mi. nic. 

Po katastrofie stał u niemieckiego 
Co orzekła Izba Morska w Gdyni 

GDYNIA. W sądzie grodzkim w nictwem sędziego Speicherta orze- I sca suche. Obecnie badane. są u
Gdyni o.dbyło się posiedzenie izby kła, że awarja nastąpiła naskutek: szkodzenia statku nawpół zatopio
morskiej w sprawie awarji, jakiej ]) niedbalstwa ze strony obs€;r- nego, poczem po odpowiednich przy 
uległ niemiecki statek "Otto AI- wującego na statku "Karsten Mil- gotowaniach nastąpi wypompo.wy
fred Mueller". Izba pod przewod-Iles", 2) ze zbyt wczesnego zwol- wanie wody i wydobycie statku. 

nienia pilota z wychodzącego z por 

w()jnę - o ile nie doznali zupełnej 

klęski - trudno jest przechodzić na 
rokowania pokojowe w sytuacji nie
pewnej i niejasnej, kiedy mają je
szcze jakieś szanse, lub pr~aj
mniej zdaje im się, że mają jakieś 

szanse zwycięstwa lub powodzenia. 

tu statku, 3) z braku Komendy ka
pitana statku "Karsten Milles" 
p. Wagnera. 

Wlzvta szpl,2óW 
na lotnisku an21zlskiel1 

Sytuacja Mussoliniego. oczywiście Dlatego Mussolini w obecnej sytua
od wybuchu samej wojny nie była·ła· cji zwleka, bo oczywiście Negus tak
twa. Zaryzykował on wojnę pomimo że, kiedy ma jakieś sukcesy, nie śpie 
Iprzestl."óg ze strony tych wszystkich, szy się z wszczynaniem rokowań. Zre 
którzy zl"Ozumieli niezwykłą trud- sztą dla Włoch ważniejszym jest dzi
nośe kampanji na terenie abisyń- siaj front dyplomatyczny Europy, a
skim. Jakoż istotnie kampanja ta do niżeli front strategiczny w Abisyn
tej pory nie dała mu takich sukce- ji. Zależeć tu będzie oczywiście wie
sów, które by pozwalały z zupełną pe le od tego, na jaką drogę wejdzie no
wnością patrzeć w przyszłość. Jest "''Y angielski minister Spraw Zagra-

GDYNIA. Dziś przybyli do Gdy
ni: p. Reder właściciel linji, do 
której należy siatek "Otto Alfred 
Mueller", przedstawiciele towa
rzystw asekuracyjnych i inspekto
rzy linij. Akcja ratunkowa . trwa 
nadal pod kierownictwem biura ho
lowniczo.-ratunkowego żeglugi pol
sldej, które sprowadziło do pomo
cy 3 holowniki z Gdańska. Wezwa
ne są l'ówmez do pomocy z spe
cjalne lichtugi pontonowe z Ham
burga. Nurkowie uszczelnili, uszko 
dzone i zalane wodą, części statku, 
zabez~ieczajllc w ten sposób miej-

PARYż. Havas donosi z Londy
nu, że na lotnisku w Gravesend 
wykryto próbę akcji szpiegowskiej. 
Wartownik zatrzymał w nocy 
dwóch nieznanych o.sobników w 
hangarze. Wywiązała się walka. 
Wartownik o.głuszony silnem ude
rzeniem, stracił przyto.mność. Obaj 
nieznani zbiegli. Zajście to wyda
rzyło. się w hangal"'.r.c., w którym 
znajdował się nowy samolo.t nowej 
konstrukcji, z którym dokonywuje 
się prób. 

M mana historja, ~ ~ro~adząc)rm l nicznych. t. i. 

, 
1 

Zmian, na staDollskacb 
minlstrGfIJ li) JUiosłolJl 
BIAŁOGR6D. Minister robót pu

blicznych Bobicz i minister opieki 
8połecznej Mirko Komnenowicz po
dali się do dymisji. Po ko.nferencji 
jaką regenci odbyli z premjerem 
Stojadinowiczem, ministrem opie
ki społecznej mianowano Cwetko
wicza, przewodniczącego ' gl\1P7 
parlamentarnej jugosłowiańskiej 
Unji radykalnej. Ministrem' ro~t 
publicznych zosiał mianowany Mar 
ko KozuI, przewodniczący grupy 
niezależnych w Skup(:z~inie. . Zda
niem kół politycznych zmiany te 
przyczyniły się do wzmocnIenia 
rządu. 

Minister Swedkowicz, jest · ser
bem, ur. Ko.rzul jest chorwater.l. 
Rekonstrukcja rządu jest ' wzmoc
nieniem pozycji prezesa rządu dr. 
Stojadinowlcza i osłabieniem frofi
tu opozycyjnego. 

13 nowJ(h R. W. D. 
Uroczystośt na lotnisku 
W czoraj na lotnisku warszaw

skiem przy ul. Topolowej odbYla 
się uroczystość przekazania przez 
L.O.P.P. 13 samolotów RWD 8 i 
RWD. 13 aeroklubom warszawskie.
mu, poznańskiemu, krakowskiemu, 
wileńskiemu i śląskiemu. 

Aktu przekazania samolotów przed 
stawicie10m aeroklubów dokonał 
prezes zarządu głównego L.O,P.P. 
ken. dyw. Berbecki. 

Dwa samoloiy RWIJ 8 ufundo
wali tramwajarze warezawscy, 6 
samolotów RWD 8 zarząd główny 
LOPP oraz 5 samolotów RWD 13 
pracownicy kolejowi. 

SQtuac,;a W Abisyn;~ 
ADDIS ABEBA. Oficjalny komu

nikat abisyński donosi o bombar~ 
dowaniu przez samoloty włoskie 
miasta Quoram oraz innych osie
dli abisyńskich w okolicy jeziora 
Aszangi, Bombardo.wanie tnyało 2 
godziny. W akcji brało udział 10 
samolotów włosikch. Liczne zabudo 
wania spłonęły. Liczba ofiar nie 
jest znana. 

RZYM. Atak samolotów włoskiC(h 
miał na celu rozproszenie oddziałjl 
abisyńskiego w sile 3.000 ludzi, k~ 
ry obozował pomiędzy Quoram a 
jeziorem Aszangi. SLraty abis~-
zyków mają być znaczne. 

RZYM. Korespondent "Message-
1'0" w Mogaditic donosi, iż wojska 
rassa Desty na froncie somalij
skim działające na obszarze pomię~ 
dzy rzekami Daua - :Warma·i Uebi 
Gestro są zaopatrywane w broń, i 
żywność z kolonji brytyjskiej Ke
nia. Karawany podróżują nocą aże.
by uniknąć bombardowania ze stro 

" samolotów włoskich. Korespon
dent dzienika twierdzi, iż podczas 
przechodzenia przez rzekę Dua zda
rzają się liczne wypadki i zwierzę
ta i żołnierze należący do eskorty 
są pożerani przez krokodyle. 

LONDYN. Reuter donosi z AfI.
mary: Spożycie benzyny przez ar
mje włoskie wynosi mniej więcej 
200.000 galo.nów na tydzjeń. Do
tychczas braku benzyny nie odczu
wano. Marszałek Badoglio zagro.ził 

surowemi karami do 6 miesięcy 
więzienia za złe traktowanie jeń

ców abisyńskich. Główną troskę 

władz wojskowych włoskich stano· 
wi zabezpieczenie armji na okres 
deszczów. Do prac nad tern zabez
pieczeniem irzeba będzie przystą
pić już niedługo. 

ZbIórka złnta lrJe lI1łoS1rch 
RZYM. Wedle włoskich obiicteń 

nieoficjalnych zbiórka złotych o
brączek ślubnych dała dotychczas 
400 miljonów lirów licząc 1;:; liTÓW 

za gram. Ponadio drogą sprzedaży 
i zastawu przedmiotów złotycb 

wpłynąło do banku włoskiego zło~'l . 
na sumę 600 miljonów. , 
Pomyślnie rozwijają się również 

operacje konwersyjne w związku I 

zamierzoną pożyczką 5 proc.. Ope
racje te dać miały dotychczas skar-

I bowi państwa 5 milJal'dów &Qłr. 
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'o NIEZ YHlYM I TE 
Schronisko, przy warszawskim sądzie dla nieletnich 

Schroniska przy ~dach Dieletnich, ~ I młotkiem i hebluje. Panuje oczywi-I tern z powrGtem do kancelarji na po
to zakłady, w ~tórych umieszcza ~ę ma ecie odpowiedniO' ailny hałas. ChłDP- gawędkę G życiu schrDniskowem. Po 
łych przestępcow do czasu wydanta WY-. • łn" hł" d' d t k hl kt' 
roku. Spełniają one zatem zadanie zbli- ty są naJ.zupe I?J p~ DmęcI. pracą, 10 .ze spo y. amy c . opca, ?ry ~ 
żOSle do aresztu dla dorosłych. Ich orga tak, że WIelu z mch me zauwazyłD na chWIlę OpUŚCI schrGmsko, udaJąc SIę 
nlzacja oparta jest jednak na zupełnie wet naszegO' wejścia. DopierO' z chwi do jednego z zakładów. Jest bardzo 
oryginalnych i odmiennych od aresztu lą, gdy przywitaliśmy się z instruk- smutny i pGpłakuje, bo rano odezwał 
usadach. t' . . .. . d t nk . . orem, poswlęconO' nam meCG uwa- Się megrzeczme G pos eru owego l 

. WIĘZIENNY PRZEDSIONEK gi. KierGwnik schrO'niska, którego dDStał burę od pana prGfesora. Do-

dzane codziennie w świetlicy na słu
chaniu pDgadanek, audycyj radjo
wych (jest tam dobry aparat), grze 
w szachy, a nawet czasami na oglą
ł~aniu filmu, wyświetlanego z.:>"'łado
wym aparatem Pathe Beby. 

"RUCH LUDNOŚCIĄ 

Ulica Pn:ejazd nr. 6. Między cen- "pensjO'narjusze" tytułują prGfeso- pi ero, skorO' kierownik Dświadcza, że Największą trudność wprowadze-
tJ'ałną apteką Więzienną, a przYChO'- rem, przedstawia mi naj zdolniejsze- już mu przebaczył, rozwesela s~ę twa niu SchrGniska wywołuje ciągły 

'dnią sanitarno - Gbyczajową wciśnię- go stolarza. Jest to szczupły, wyro- l'ZYczka brzdąca, a W jego Dczach bły "ruch ludności", bGwiem niemal co-
ta jest azara brama żelazna. ObGk śnięty chłDpiec, o sprytnej minie. Z skają nawet filuterne ogniki. dziennie ktoś, z pośród "pensjonarju-
!tlej napis: "SchroniskO' przy war- dum,ą pokazuje mi dzieła własne i kD PRACOWITY DZIEŃ szy" opuszcza ten zakład o charakte-
sza:wskim sądzie dla nieletnich" legów. Są między niemi przedmiGty i- Dowiaduje się, że naczelną zasadą rze jedynie prewencyjnym, a w jego 

Naciskamy guzik dzwonka. Po dłuż stotnie gustowne i ładne. jest zajęcie chłopców pracą tak da- miejsce przychodzi ktoś nowy. Wywo 
8zej chwili otwiera się maleńki "ju- Kierownik mówi mi, że stara się Iece, aby mieli oni możliwie mało łuje to kDniecznGść ciągłego zaczyna
dasz", p~ który spogląda ru&I nas właśnie o ulokGwanie tego miłośnika wolnegO' czasu. DlategO' też przerwy nia pracy od początku, powtarzania 
badawcze DkG, poczem pada pytanie: stolarstwa w jednym z zakładó;v, po między myciem, jedzeniem, lekcjami, materjału i t. p. Jest tO' Dczywiście 
"Do kGgo 1". siadających szczególnie dobrą IJra- pracownią, świetlicą, gimnastyką, od praca niezbyt wdzięczna, tem bar-
Wyjaśniam cel wizyty. Uchylają (;()wn~ę. ChłDpcy. o~czają n:a k(\-!e.TJl rabianiem lekcyj i snem, wypełnia dziej, że jej GWOCÓW nie widzi się za

aię eiężkie wierzeje i umundurowa- l śmiałO' wtrącają SIę nawe" do !OZ- sprzątanie i porządkDwanie. Taki sy zwyczaj na miejscu. 
t żnik . l ' mowy. stem posiada pGważne znaczenie. Niemniej zdarzają się podobnO' wy ny s ra wpuszcza mme na ma en Ok . '. 'ad . . dk' l ł kiIk d . 

Jde podwórkO'. Przedemną znajduje I azuJe SIę, ze pDSI aJą Gm ~a- Przedewszystkiem sama praca działa pa l, że c l Dpcy po utygo mo-
sil jesu:ze jedna żelazna. brama.. wet pe~~go rod~Ju ~mo'·1~!d. "y- bardzo dodatnio na wychowanków, a wyro pobycie w SchrGnisku zmieniali 
Wielki klucz strażnika Gtwiera 'ą ze z~cza Się z p?środ nich 11~~/.urnych, po:r.atem brak wolnego czasu uniemo się do gruntu na korzyść i wypuSZCZ€ 

rzyte ' J którzy dGglądaJą porządku, Jest t. zw. żliwia zły wpływ chłDpców bardziej ni na wolność nie wchodzili już w ko-
zg ID. "narzędziowy", który Dpiekuje się zepsutych na niedDświadczonych itp.jlizję z praweIl'l- Świadczy to niewąt-

SKNA BEZ KRAT szafą z przyborami i t. p. Nie wynika z tego oczywiście, że pliwie o wartości tej nowoczesnej in-
Przede mną ror.ciąga się obszerny SKRUSZONY GRZESZNIK "pensjonarjusze" ciężko prncują stytucji. 

dziedziniee, na jegO środku zieleniec Obejrzeliśmy już właściwie wszy- przez cały dzień. Do zajęć zalicza się 
i' zdaje się, że porą letnią, nawet StkD. Kierownik prowadzi mnie za- bowiem m. in. półtGrej godziny, spę 
kwietnik. Po obu strGnach dziedzm-

Rad. 

~ wznoszą się długie, parterDwe pa
wilony, o wielkich oknach. Ani śla
du krat. Na "horyzoncie" niema 
ż:ułnej atl'.uy. Jest pusto i cieho. 

"Złota niedziela" - czy szara? .. 
Odnierny wskazuje mi drogę do 

(s) Wczorajsza »złota" niedziela I RanO' kupcy byli mniej' ustępliwi, wie 
była szarą niedzielą. erorem "lepsi dO' zgody". 

Dzień wstał mokry, błotnisty. Do Na placach z choinkami ruch rów-
pieI'W3zej świętowałO' się, j.ak w każ- nież niewielki. Dużo, bardzo dużo zie 
dą normalną niedzielę, od pierwszej lonych drzewek zostanie, jak zresztą 
Warszawa wyszła na ulicę. corocznie, na placu. 

Nie dO' sklepów, a właśnie na uli- Prawda, jest jeszcze dzień dzisiej-
cę· Ruch w sklepach był bardzo nie- szy i na to liczą jeszcze poważnie kup 
wielki. Stosunkowo większy, oczywi- cy wszystkich branż. I jest jeszcze 
§Cie w sklepach spożywezych, kGlon- przedpołudnie dnia. jutrzejszego i 0-

~alnych i stosunkO'wo większy w go- statnie, w gGrączce już, robione zaku 
dzinach przedwieczornych. py. 
Naogół wziąwszy ruch w mieście 

był duży, obroty w sklepach niewiel
kie. 

Rzecz charakterystyczna, pod wie
ezór we wszystkich niemal sklepach 
eeny spadły. Nie o wiele, ale spadły. 

'X 
Na ulice Warszawy wyjechały wczo 

raj pierwsze, wesoło dzwoniące sanie. 
RanO' ryły ciężkO' błGtni :lty, lepki, 
czarny śnieg. Wieczorem lżej już 8U

nęły po świeżym, białym śniegu. 

Błoto w śródmieściu. Ale za tO' w 
parkach, ogrodach, Alejach najpięk
niejsza zima. Biały, puszysty, fanta
stycznie lśniący na gałęziach drzew 
śnieg. 

Wieczorem temperatura nieco Dpa
dła. MDże będziemy jeszcze mieli "bia 
te święta". 

x 
Na dWDrcU ruch duży. Dużo ludzi 

wyjeżdżało już wC'"'t.Oraj. Dużem po
wodzeniem cieszyły się rozmaite za
graniczne wycieczki, urządzane przez 
rÓŻne biura podróży. Już dużo wcze· 
śniej bilety na wycieczki do Wie
dnia np., organizowane oddzieJ.n.ie 
przez trzy biura podróży, były wyku-
pione. 

3 

ltf ebel ladfł1J, eJ potyUczny, 
To prezent gwiazdkowy i wieczny. 
Śpiesz UJi.ęc na Nowy świat nr. 80. 
TeJ1n się magazyn mebl&toy mieści. 

Pasterki 
Uroczyste nabożeńatwa, zwane 

Palrte.rkmni, odprawiane będą w 
Warszawie w następująeym porzłld 
ku: 

We wtorek, o godz. 22.30 w kare
drze św. Jana. NabOOeństwo rozpD
częte będ~ie odśpiewaniem jutrzni, 
pGczem D godz. 24-ej odprawiona hę 
dzie wielka msza - pall3terka. O go
dzinie 23-ej, w koociołach: O. O. 
Franciszkanów, św. Jacka (po - Do
minikańskim), p. p. Wizytek, św. 
Dueha, św. Krzyża, św. Trójcy, 
N. M. P. (na, Lesznie), św. Florja
na, M. B. LGretaIlskiej (na Pradze) 
i p. p. Sakramentek 

O gGdz. 24-ej w kościołach: Naj
świętszej M. P. (Przyrynek 2), po
Bonifraterskim, Zbawiciela, Bazyli
ce Serca Jezusowego (na :MichałO'
wie), Bożego Ciała (na KamiGnku); 
Garnizonowym, M. B. Częstochow
skiej (ul. Łazienkowska), p. p. Ka
noniczek (pl. Teau-.alny), Najświęt
szej Rodziny (ks. Sieroca), św .• JÓ
zefata, (Powązkowska 90), Aniołów 
Stróżów, o. o. Redemptorystów (ul. 
Karolkowa), św. Kazimierza, o. o. 
Zmartwychwstańców (ul. Chełm

ska), Serca Ma.rji (Grochów) i Chry 
·stusa Króla (Tykocińska 23). 

W pierwszy dzień świąt, o god:!. 
5-ej w kośeil()łach: św. Aleksandra 
i św. Antoniego, o godz. 6-ej w ko
ściołach: W. W. Świętych, św. Pio
tra i Pawła, św. Karola Boromeu
sza (przy ul. Chłodnej i na PDWąZ
kaeh) , Przem. Pańskiego (po - Ka
pucyńskim) . 

O gGdz. 7-ej w k()śdołach: N.lI,LP. 
Łaskawej (po - Jezuickim), św. :\1a1' 
cina, św. Anny (po - Bernardyń
skim), św. Michała Archanioła (Mo 
kotów), św. Stani'9lawa (ul. Be!l'·' ~ . 
św. Wojciecha (ul. Wolska), św. 
'V'awrzyńca na <:mentarzu' na \.,. 0'

li), Niepokalanego P()częcia N.M.P. 
(na Ochocie), :M. B. Różańcowej 
(NGwe Bródno), Zmartwychwsta
nia Pańskiego (Tugówek), św. Ja
dwigi (Peleowizna), św. Antoniego 
Pad€WISkiego (Czerniaków), im. Je
zus (ul. MO'niuszki), św. Jerzego 
(Cytadela) i św. Wincentego a Pau 
10 (Bródno, cmentarz). 

• k&DCelarji kierownika. Włodarz za
kładu przyjmuje mnie niezwykle u
pnejm.ie i oprDwadza po ~łem schro 
nisku, udzielając . wszelkich wyj a
~nień. Najpierw oglądam wielką sy
pialnię, przylegającą dO' kancelal'ji 
kierownika.. Trzydzieści ł6żek (na ty 
lu .,pensjonar.luszy" obliczone jest 
Sehronisklo) stoi dwoma rzędami w 
bardzo długiej sali. W 8zyatkie są ła
dnie, r6wno zaścielone i pokryte jed 
nakowem, 8Zal'eID płótnem. Oglądam 

dokładnie takie "schroniskowe" łóż
ko. Jest onO' żelazne, z siatką spręży
JI.CnnI. na której lety materac wypcha 
DY słonI4 (dobry siennik). Pościel sta 
~~ poduszka (również wypchana 
Słomą), dwa koce i odpowiednia ilość 
poszewek i prześcieradeł. K a • k·· t I ak drukowane 5'łowo tak samo produk- wieka do książki i to zarówno od SlilZ :I pisarz I [zy e ni tem pierwazej potrzeby, jak chleb, strony producenta t~j książki, jak i 

MYCIE TO KARA . 'I U, czy mięso. Tem samem zagadnienie O'd strony jej konsumenta, czytel-
Tuż obok sypialni znajduje się wieI Żyjemy w nawale ~druk()wan~go co w niej pieezołowicie, starannie, czytelnictwa stał.o się wielkiem, waż nika. 

k.a ła~enka. Jest ona wręcz »luksu- papieru. Zadrukowany papl~)1" zale-· ze czcią i skupieniem wybito. Mię- IDem i poważ.nem zag~dnieniem 8'0- Mało jest zapewne ludzi w Pol
fJt1IIIIOH wyekwipowana. Nie brak tam wa nas z ze~d. Od samebO rana dzy tą pierws'lą ksdążką drukowa- cj'alnem, o chaa-aktel"Ze zjawiska ma sce, rozporządzających tak ogrom
ani wanny, ani umywalek i natry- Tzuca się na nas, szczerząc ~f?by w ną - a naszą ksiąi.ką dzisiejsą le- sowego i jako takie, stało się przed- nym materjałem erudycyjnym, jak 
sklów. Tylko jeden mankament: in- płachcie codz.iennej gazety. Na na-/ ży wielki \Szmwt kultury, ogrom wy- miO'tem badań naukowych, poważ- właśnie Wasowski. W k,siążce jeg.o 
stalacja dosta.rcza.jąca ciepłej wody sze dzieci przypuszcza pierw'szy a- nalazków technicznych, r~zwój nych studjów i dociekań - tem bar 'Zawarty jest ()gro-rony materjał in
!Ue jeet jeszeze ez;ynna.. Pocieszam tak gładką stronicą elementana o szk<>-lnictwa, zdemDkratyzow.a.nie dzi~j nQta ben e aktualnych, iż prze- formacyjny, mnóstwo w niej wypo
się, że .. n~ odruu Kraków zbudowa ile już przedtem nie pognębił swej wiedzy i nauki. Ileż lI'Zeczy mu.sia- żywamy dziś w PDl.ce, a zresztą i 1 wiedzeń na t(:mat s"\:()sunku do ksiąz 
no", a Sebronisko istnieje dopiero od ofiary t. zw. książką z obrMikami. ło stać się na tO'; aby z tej wytwor· na całym świecie poważny i głę.oo-J ki wybitnyeh pisarzy dawnych i 
sł;Jeznia b. r., więc i tak już dużo tu Książka, gazeta eodzienna, tygod- nej, wyniosłej, nied{)s>tępnej ksiąŻiki ki kryzys czytelnictwa, któ!re po współczesnych, mnóstwo ciekawych 
ZNbiaDo, jeśH się zw;aży, że w pawi- nik, miesię.cznik, drukowany biule- 'Gutenberga i FUBta powstała d7Ji- wojnie natknęło się na szereg grG- ' i pouczających informacyj o IDsach 
lcmaeh tyeh były; dawniej wozownie i tyn, kartka, WTeszcie zad.ruXc,wllnt;- siejs-za gazeta i d~isiejsza, tania, źnych konkurentów·, a mianowicie I różnych książek, mnóstwo wreszeie 
magazyny. go papieru towarzyszy nam \Vs7'~- dla ws·zystkich mniej wJęcej. dos·tęp ~port, kino .. radjo, i t. d. interesujących spostrzeżeń na te-

Wycllodząe z łazienki spostrzegam dzie: w pJ'acy, w chorobie, na wy-, na książka, ma-sowy towar współcze Zagadnienie czytelnictwa w naj- mat ~ajróżniejl8zych aktualnych prO' 
jeszcze trzydzieści :ręczników, wisą- wczasach, przez całe życie, niemal sny, docierający, j3Jk mydło, jak na- .szerszcm tegO' .głowa z.na.czeniu. nie blc~Gw, wchodzących w za,k;res ~y 
C)'eIl rzędem l tyleż kubków ~ szew- dO' śmierci. Nie 8'pod'ziewał się tego f ta, jak cukier, do najszerszych jest w Polsce nowe. Mamy cały sze telmctwa. Jest w tych W's~ystl(J!(:h 
teczkami do zębów. PodobnO' jednak na pewno złotnik i szlifierz ze warstw !Społeczeństwa. reg bardzo poważnych badaczy, zaj i uw.agach ogromna .d~z~ u~llł.ow~rl.la 
dość trudno nakłonić wielu chłGpcóW Strassburga, Gutenberg, kiedy w Ten pro-ces demokratyzacji książ- mujących się tym prO'blemem, kIry_ naJ.szczerszego kslązkl l WySiłku 
(dziewCZlłt niema w~Schronisku) do tajemnicy najwiękiszej przed inny- ki nie jest jeszcze skoń·czońy. My jącym w sO'bie daleko wię<:cj możli- tworc~e~o; zaw.arteg>O w z~aru~o~a 
ieh ~ Tneba bardro pilno- mi wykrawał w pode czoła naj- sami, niemal IZ dnia na dzień jeste- wości badawczych, niżby się to na nych .JeJ .gtrD.m~a?h. Wa-sowskl me 
:wać czystości ~h malców, którzy u pierw: drzewa, P?źni~j zaś z n:e- śmy świadkami je.go d~Ls~ego r~- pierwszy rzut oka wydawać mogłO'. chc.e ?~by wldzlec teg.o upadku ~o
waiają mycie za karę Boską. Raz na talu, pIerwsze CZCIOnkI drukarskie. w.oju. RoZ&Zerzeme SIeCI szkol m- Helena Radlińska, Jan MUSZ,kGW-1 wa7.meJsz~go. c.zy.t~lmctwa, .kt~r~ 
tydzieft wędrnj4 ".u też na ul. Da-I Nie spodziewał się tegO' na pewno i dwa, nauczanie powszechne, stwa- ski, Jan St. Bystr.oń _ DtO bodaj I dostrzegaJą l?m, ~e chc.e wI~zlec 
niIłowiez0wsk4 eełem cdbycia. przy- wtedy, kiedy po pięciu latach nieby na CD raku nowych czytelników najpoważniejsze w tej dziedzinie ! tY:h w.sz~stkI~~ . na~bezpIec;:en&tw, 
musowej kąpieli. le jakiej pracy wystą.pić musiał ze k.siąi~i. ~~budo,:a bjiblj,()t~ udo- nazwiska. OstatniO' przybyła tu ksią ktore sta~ą. dZlsla~ mlę.dz~ ~lSa.T.Z~~ 
. Mój uprzejmy cicerGne prowadzi spółki ~ukaTskie~ . z J~nem Fu- ~tępm.a kSlązkę WSI,. do kt:G.reJ przed iJca nowa; stano~iąca ważną pozy- a czytelmklem, między ~slązką :1 ~e~ 
mnie do drugiego budynku. Wchodzi stern, ik;tóry na mieJsce mefDrtunne tern memal wcale me doclerał.a. No- c'ę w naszym d()l"()bku w tym za- konsumentem, z kalt Jego książkI 
:my do jadalnL Jest to najmniej sym- go wynal~-cy wziął soobie potem in- we wynalazki, zwiększenie nakła-I ~ .... bije mocny O'ptymizm, bije wian w 

Patyezny z .....J..oi sehroniska. Na <>71'71> nem tow.arzysza. dów, Dbniżają. jej cenę. Prasa ze ' e8lv. to, iż ludzie, po.rwani dzisiaj waI,t-
ł""'" v~ t . t " Ksią;;ka ta, .to "Pjsarz i czytelnik" śe~ posiada podobnO' eharakter tym- Nie spodziewał się tego na pe- .swej strony s ara SIę us aWICZ1l1e kim trybem życia, jakże często od-

. ., k dd . ł J ó z e f a. W ą so w ~ k i e g o (na 
eza80 ....... , kDńezy się J'uż bowiem re- wno i ten s-zczęśliw8zy od mego wClągnąc w za res swego D zla Y.- wyklljący od powa:imiej~ej lekltu-

~01 twy J t kładem Wyższej S2l1roły Dzienniku-mont przyszłej sali jadalnej ': - F ust. Dla Gutenberga, dla Fusta, wania cornz nowe wars . es ry, od pięknej książki - muszą do 
~ dla wM;y:;;ł,ki<:h pierw&zych mi- rzeczą niesłychanie ciekawą śledzić ·sklej). niej wreszcie wrócić. Ta wiar.a zdo-

LEKCJA STOLARKI ~trzów drukarskich była zadruko- ten rwwój. :Można, z punktu widze- AutorGw.i t ej intel'ooują·cej i kul- bywa czytelnika, usposabia go życz-
Sąsiednia izba, to l zw. "klasa" tj. wana karta papieru rzeczą wielką, nia czytelrlika na wYŻSlllym stopniu tl1ralnej klsiążki chodziło nietylk<> liwie dla "Pisarza i czytelnika", ta 

pokój, urządzony jak porządna sala dootoj .ną, a przedew.szystkiem dro- kul·tury, ubolewać nad DbIl1iżeniem o uch-w-ycenie czytelnictwa jalro pe- wia.l·a wreszcie dobrą o.tuchą na. 
szkolna. Nie zatrzymując się w nim gą, kosztowną, zbytk()WTIą, przezna- poziomu w t. zw. "prasie brukowej", w.nego zjawwka o chara.kterze ma- tchnąć powinna młodych adeptów 
wchodzimy do warsztatu, który co nie czoną dla wybranej elity umysłGwej uie sposób jedn8!k nie przyznać, iż sDwo-s-połecznym. Stąd rtez niema w sztuki pisania, dziennikarzy, publi
d~e1ę pełni również funkcję kaplicy. ca~ego świata, dla nieli-cznych dło- nauczyła .ona ezyt.'tć gazety doroż-/ jego ksiąi.ce statystyk i wykresów, cystów i literató,w, dla których ;przt. 
Jest właśnie lekcja stolarki. Dwadzie ' ni :nożnych .i, :nądry~h, . m~gą~ych karza, małego ~aman:a, pan~e~k~ ~tórych nie brak 'za~cz~j w zn~~ autor wiele ustępów swej 
kia kilka postaci różnegO' wzrostu i sobIe pozwohc l na kupn() te] mesły ze sklepu, a WięC przedstawlcleh ln.nych pracach o czytelmctwle - kslążki. A. Chol'. 
tuszy, w jednakowych, granatowych chanie nrogocennej neooy, jaką bYj 

tych warstw, które ciotychcz3J8 nie I jest zato dużo ładnych i wnikliwych -
,.ctreasach" piłuję. 6włdruje, stuka ła książkn, i zdolnych wyrDZUmieć, czytały. W chwili obecnej stało się docickań na temat stosunku ~ ( 



4 ' A «" 
! ł "':" _;:. .--.01'---------------------____ . __ _ ~ .--.. ~'~~_._ ..... -

śród k!iiążek KSiąż a, która uszę 
n t 

Ol poszukiwoniu za autentvczno' clQ 
... dWjg. Gorzycka: "Kr,sla I kar.laln" -

Ksl~i.Ic.-Atla. 

Książka p. Jadwigi Gorzyckiej I my, że "Krysia i karabin" - ro<>
p. t. "Krysia i karabin" należy - wiąc poprosLu - ma duszę. Ksiąi
trzeba t~ o'drazu powiedzieć - do ka, która ma duszę, może' za~tere-

H. Sutherllnd: ,,0201wa lat" I H. Jelus1ch: "OUV2f Crlm ell-- J. przewafSkle!O tego gatunku lektury, która prze~ sować każdego bez względu na je-
znaczona w zasadzie dla młodzieży, go wiek, poglądy i upodobania. 

Moda na literaturę podróżniczą tą skonstatować i na "Juljuszu Ceza- świetnemi powieściami history~zne- czytana bywa z wielkiem zaintere- P. G<>rzycka osnuła trt1ść tej 
tłumaczy się zapewne tą charaktery- rze", wielkiem, ciężkiem tomisku, mi (Tołstoj l), iż l1iełatwo będzi~ ją 80waniem i może "chwytać za ser- l ksiażki na kanwie swoich ()sobi~ 
styczną tęsknotą za autentycznością, prtez które niełatwo było przebrnąć. zadoWQlić takim ?,ostójnym , a nud- ce" ni~tylko m~odzież,. ale i. do;ro~ ; ~ty~h przeźyć i wspomnień zezaaLI 
która objawia się równolegle w po- Publiczność nasza poznała się ostat- nym ,,~r?mwel1em . Przekład M. Kre I ~łych: ZaklasyfJkowame. t~ J1Je wy- I tworze, nia przez J ózefa Pił~udskje-
wodzeniu reportażu i t. zw. biografji nio w polskich przekładach z tak. cz<>wskleJ poprawny. aa SIę ryzykownem, jezeh zważy- go pierwszych zawiązków wojska 
romansowej. Dużoby zresżt.ą o tern ....... _ *M polskiego we Lwowie i z okresu Woj 
można było piaać - no, i zresztą już ny SwiuLowej, którą do końca nie-

pisano. Refleksje na ten temat nasu- Nowe WydaWnł-ctwa ROJ· ornal w tamtych stronach przeżyłc. 
wają aię na widok dw6ch pięknie wy. " , " "Stąd "Krysia i katabin" to przt:-
danych książek, b~dących charakte- d k t.. l 

1\1 j K · C d . k . h' n l" d' . .,. h' l ' . k' h dewszystkiem O utnent pSYCt:O o ' rystycznym przejawem tych tenden- ar a uncewlczowa:" u zo- Ja -ą na Jac cle "ua prze SlęWZlę wazllleJSzyc Języ {GW europeJs_ IC.. . h ko'w l' 0-

l l 
' . W .... . glczny owczesnyc warun 

cyj. Książki te to H. S u t h e r l a n· ziemka" - cena zł. 7. i trzej po scy podror2nicy - to JUŻ , powIeścI tej przedstaWIa Egge k l' " . ki h d 'r ewało 
l Ś · ł . .. -. 1'0 JCZnOSCI, w Ja c OJ z 

d a: "Ogniwa lat" i M. J e l u s i- A. K. Green: "Przy drzwiach zam- nie wyczyn sportowy, ecz mla e 1 walkę ~zlachetl1eJ duszy ~()?leceJ z wśród Jodrastaj cego narybkt< 
c h a: "OJiver Cromwell" (obie w kniętych" _ cena zł. 5. ryzykowne przedsięwzięcie. otoczemem, go-clzącem na Jej honor. " 1 ą pragnl'en:" 

oZlewczęceg-o gorące .<:; 

nakładzie J. Przeworskiego). Niezwykle śmiało pomyślana i Debora Vogel: "Akacje kwitną" A. Czechow: "Pawilon nr, 6" -- "ujrzenia dtda wolności", pragnie-
"Ogniwa lat" Sutherlanda ujrzały szeroko zakroj<>na powieść krymi~ i -- cena zł. 4. cena zł. 5. nie czynnie niebawem realizowane. 

światło dzienne - w Polsce przynaj- nalna. Akcja powieści rózgrywa się l' W tekst włączono ciekawe plan- GI'na Ka.us·. "SI'ostry Kleh" - ce- . Autorka barwnie i wzruszaJąco 
mniej - napewno pod wpływem fe- w Nowym J.orku, i tempo jej jest i- ! aze grafkz.ne art. malarza H. Stren na zł. 5. zobrazowała ten proces w drama~ 
nomenaln~go powodzenia, jakiem się Ecie amerykańskie. I, ga. Plansze te nie są dooł.owną ilu~ PO'''I' es'c' na tle z·'I.·cI·a młodzl'ez'y w . ł' l 

'v J tycżnych przeżyciach ma ej ,Wo-
cieszyła Axela Munthe: "Księga z Wacław Sieroszewski: "Dary wia l stracją, ale, konstrukcją, transponu czasie wielkiej wojny. wianki, Krysi Rawskiej. Jest to 
S~n M~c~ele". ~utl=n~ kjest b~ I tl'U północnego" - cena zł. 3. jącą klimat tekstu i dopełniają tej W. J . . Locke: "Kpiarz" - cena wielkie tragiczne epoS d2.iejowe za~ 
~J:m, Ja ~fUl;t eb '~e: ~rzem, i Niniejsza baśń podhalańska VI ze wszech miar ciekawej, niepodob~ zł: 6. łamane w pryzmacie duszy podra-
Ja o~'dw dPr?s. y, ezpo:e.nI sRP?~ni°b przedziwny sposób łącząca fantasty II nej do innych, prozy poetyCkiej. "Kpiarzem" jest młody poseł par siająccj dziewczynki. 
opowla a ZleJe swego zycla. oz • C"'LUą egzotykę baśniową z autenty~ Aleksander Swiętochowski' , Ge- la t kt' l k z 1: 
ca jest jednak. niestety, bardzo wi- cznc~ tłem tatrzańskiem I l'ealogja teraźniejszości" Re\~'i7ja I ~~n. i', . orc~u e ~r.e pr~pp~~ P. Gorzycka z wielką bYf:'trością 
doczna. Sutherlanrl jest bardzo sym.. Janusz ~[eissner: "S~k~ła orlat" , ~ogladów naszych na his't()rję wie~ WI\;I: I n~eu: lrOl1.n~t~mlerc w ~ ą podch;vyclła i przedstawIła w s\vd 
pa tycznym szkockim lekarzem, który ł 5 (III yd) " ! ku XVIII w Pols.ce i na dzieje jej ~u I uł mlehslęcy, I '. orytw ~po 0- książce tę różnorodną dwoistość 

. .. . akt _. cena z.. w. 'I JU, z ca ym umorem l op ymlZInem wątka uczuciowf.,go, który objawil\ 
. w swem zycm I w s~eJ pl' . ~ce, Powieść bohaterska, ucząca ko~ upadku. Ogromny materjał faktycz~ porzą·dkuje swoje sprawy osobi8te i się u młodzieży "w gorączce bun-
podczas SWych. lat unIwersyt&ckich, chac' 'zawo'd lotniczy i podziwiać mę " ny, zgromadzo'ny w tej pracy, po~ publl·cz.ne. 

d l dl h l 
tującego się setca", aż wr('szciu 

w om. u Z< row. l!l a nerwowo c 0.- -t-o lotnika. zwala na cały ten okl'es spojrzeć zu 
rych I wreSZClE~ podczas wojny WI- " '"A J P ł ' , k'. Z' . I pełnie odnowa. ' W. J. Locke: "Szofer rrri<>na" - ,.przychodzi z pomocą myśl, 8wia-
d . ł . . ł . j d . anta- o czyns l. "wnna cena zł. 6. doma coraz bardziej źródeł krzywu,f 

zla I przezy nIe e no, o czem pr~. . ł" ł Arkady Fi dler' Zwierz<>ta z la-
sto, z dużem poczuciem swoistego hu- Jest Okląg a - cena z. 7. . . e,,'"'' Młoda, .bogata panna, wychowa~ i środk6w walki" . Najsiilliej uwy· 

. b ' d . , . . d . Z· m'a' t Okl'ągła" nowa k"ia! su dZIeWIczego - cena zł. 7. na na prowincJ'i, z,ostawl8zy sierotą, datnia się to W pictW521ych tetknię·· moru I ezposre mosclą opoWIe zleć "le I Jes , " • . -.. 
potrafi _ niezmiernie mu jednak I żka podróżnicza Aleksandra J ant y- , Anton.l Słommski: "W beczce wyzwala się z pod kontroli opieku- ciach się Krysi II karabinem, któ~y 
daleko do poezji książki Axela Mun~ Połczyńskiego. Podróż przez SYbe-l' przez NIagarę - cena zł. 6. nów i wyjeżdża do Londynu "uży- urasta w tej książce do potęgi sym
the i do głębokości spojrzenia tamte- rję i za;,az pOII;e~ wy?rawa n~ front Andre Malreaux: "Zdobywcy" - wać świata". bolu, jednoczącego w sobie dla mlo· 
go na życie i ludzi. "Ogniwo lat" jest z Japonczykaml, ktorzy stOją pod '. cena zł. 7. E. Ph. Oppehheim: "Szach L .. i dodanego bojownika niepodległo
niewątpliwie książką czł<>wieka sym~ Pekinem, a dalej ekspedycja do kra Powieść, ujęta w fOl'mę pamięt- mat" - cena zł. 5. śći wszystą ohydę awiata i wszy~t
patycznego i kulturalnego, który ni~ ju Chunchuzów. Wkrótce potem wy nika, obejmuje okres rewolucji chiń ,,szach 1... i mat" jest wzorem J)O- ką nadzieję, wiarę i porękę, f;e 
jedno w życiu widział i niejedno jazd z Pekinu na ehińską wojnę, a sklej, który odbił się na lOSACh CQ- wieści kryminalnej "wielopoint~ przyjdzie dzieli, wolnoBci. 
przeżył, jest jednak w tym pamięt- już w miesiąc pooniej, zaproszony łej Azji i może całego awiata współ wej", 'Zarówno w sensie rozmaitości Na barwne i wzruszają.ce n~ieje 
niku, ską.dinąd nawet bardzo miłym, przez Czang-Kai-Szeka samolotem czesnego. węzłów dramatycznych; jak i budo- Krysi, której, gdy zostanie Btmitar-
trochę niepokojąca pn~lka. nasuwa~ z Szanghaju leci na teren kampanji AhloUB HuX1ey: "Muzyka nocą" wy intrygi. juszką, wojna nie poskąpi widnIm 
jąra pewne wątpliwości, czy warto przeciw koonunisbom w Chinach po _ cena zł. 7. _ naj8traszliw8z~j nędzy i mę.czarnl 
było tę ksil}żkę thlmaczyć na polski. łudniowych, spiesząc się, aby w re~ Stefan Zweig: "Marja Stuart" _ człowieka, by po latach męki l 
Przekład p. Celiny Wieniewskiej Inn zultacie odbyć także podróż z Tokio cpna zł. 12. trwogi o ukochanego, walczącego w 
not,1. bene .drobne usterki, jest jed- do Polaków na Sacha.linie i już zno Tragedja Marji Stua.rt pociągała I I okopach Lubę, nagrodzić ją Wre!);;· 
nal\: naogół zupehlie poprawny. , wu wracać do Europy przez wyspy swą tajemniczością pisarzy W'szyst- : cie szczęściem małżeńSkiego z nim 

.. ()livpr Cromwell". lelusicha, . nie hawaj'Skie. kich epok. Stefan Zweig zadał so- po~ycia, - na te dramatyczne dzM~ 
jest właściwie już biograf ją r<>Dl3.n- Andrzej Bohomolec: "Wyprawa bie trud wyłu~kania z pośród wi~lo je skła.dają się poza tern pi~kne, 
sową, lecz popro~tu po~eści~ I:isto- jachtu "Dal" - cena zł. 8. II ~tronrue oświetlanych prawd histo- kontrastowo dobrane, np. "SprnWlt 
..... Tczn" A to hod ł t Ryby/( i Choinka w Komunie", epi-•.•. ,:' u rowI c . ZI o· w: ej po~ Jachting - to bodaj najpiękniej- I'ycznych swojej własnej prawdy, I 
WleSCI pod na10wanle tła hls"-ry- 1 zody z życia bOJ'owników, zamiesz~ o . I . IN ~~ szy, najbardziej romantyczny ze , prawdy pSycho ogicznej. I 
nego epoki Cro~wella l o pokaza.me wszystkićh sportów, to też książka I IIja Erenbur~: "Jednym tchem" kujących "całą bandą" we wspól~ 
na ten: tle rozw?Ju duchoweg? Crom- A. Bohomolca, jedna z pierwszych _ cena zł. 6. ' nym lokalu przy ul. Hoft11.ana we 
wena, .Jego. drogI we~nętrzneJ od zac~ w Polsce książek "jachtingowych", I Powieść wprowadza czytelnika w NOWY 'WIAT Hr. 15 Lwowie. ~yWo rysują się tutaj po~ 
ne!o. Idealisty, bromąc~go ha,seł ~l~ nieza, wodnie przyczY, nić się pow:n- świat !loWieckie,j północy. l !!taci "Jezuslka", "Ernzmu", "Bia· 
noscl parlam«:mtn przeCIW kr'olowI - na do rozwoJ'u tego sportu. Tembar p l S B k L d' i lego", .,Emila", a wcześniej jeszcze 

. d d ktat A 1" ear • ue:" u z e w rozter- wysł"puJ'e sam Z'uk" a "'fet'·' az o surowego y ora ng Jl, dziej , że wypra.wa przez Atlantyk CI ~l 7 , .. _ , __ .. "'i? " l n p .. -

walczącego o wi.elkość swego narodu ' , I ee - cena Ul.: ,..D IIIL szem zebraniu. Z innych post.'1ci 
i umierającego samotnie, niezrom~ 1 ,Jest to histol"Ja chinskIch 'Forsy~ I SKUTEcznI REKLAM I zwracają uWagę "Wujtnszek" jJmo-
mianego przez nikogo. Zamiar wiel~ I Na tradycyjną od wieków t~ 6w, będ~a fla:~zem o~raz.e~ epo .. ' rowy" nauczyciel gimnatjnlny, 01'-
ki, z punktu widzenia spraw dnia ID BK~ I LAMPIE Mina kI prżedwoJenneJ 1 powoJenneJ. IZI10, y TWE OBROTY ganlzujący pod nOsem władz au-
<l~isiejszego - aktualny, wykonany , ~ ~ W Peter Egge: "Hanzynalc 

- cena ...... I! K T Y 8trja~kich oddziały str2:eleć1Gie. Lu-
jednak ciężko i niezbyt zajmująco. I dzisiaj i jutro zaprasza zł. 6. R Y • U • lIC I bę pozhajemy raczej z jego li!'tów 
Jeiusich ma niewątpliwie wielką eru~ l Peter Egge należy do na.jwięk· ~ ~ .: .: y·c : pisanyCh z oko»Ów' do I{ryai. 
dycję,. dużo wie, dużo umie, myś~i pO-I W,.. NIA szyCółh ,talent?,,:, PNoWi~ŚCij~isa.Kr8kich I załatwia Wydzlltl Reklamy W zakOliczeniu książki razi nieco 
rządnIe, konsekwentnie i uparCIe - FU U I ER A wep czesnoSCl orweg l. oronę J gwałtownym przeskokiem (o c<1h:! 
brak mu jednak polotu pisarskiego i I . J. ~ I jego tw6rczości stan{)IWi "Hanzy- .. KUrJe:"8 Polsld_gO" 10 lat llttprzód!) idylliczny. a 
daru sugesty",rnego i plastycznego <>- 11 Dl Starem ~e'cic~ na", k~ra w kr6tkim cz~sie docze:- ~_ 1\1. Jerozolimska 33 smętnie "kryzysowo" rozwiązAn~ 
hraz.owania. Można to już było zresz- - _ kała Sl~ ~l"Zek.ładu na Siedem naJ- obtazek małżcńf3kiego jJoźycła I{rr-
_ • si z Łubą p. t. "Tęcza na niebie". . o po' wles"'c" o naszym domu z ideami post~pu, upodobati Wł!n stała się następnie osią "Opowieści 

najprostszych/ zaspakajanych z ;o naszym domu"? Ale autorka z ca-
. ueiechą, ze wzlotanli at'tye.t!Yczne- ' łą d)1!krecją, bez afektacji lub na-

Tal, nazwała wspomnienia swe ło potrzeba!IC Siostra JeJ nie wy- mi i aspiracjami zupełnie niec~ 'rzucania się, mówi o chlubie domu 
p. Zofja Szymanowska o dworze W szukanym swym, prostym, ale i sub dziennemi. Od gtarszyzny szło zro~ całego. Zato tern milej odczuwa 
Tymoszówce, należącym przed kil~ telnym sposob,em. to "wszystko" zum.ienie, aprobata i zachęta) mło- czytelnik stosunek młodszej siostry 
kuna stu jeszcze laty do rodziny bliżej opisuje: te ciepłe, serdeczne dzi umiłowł\li sztukę: Feliks i Ka- do brata i bierze tem zywszy udżiał 
Kotwin - Szymanowskich, z której stosunki rodzinne, ten miły dosta~ roI - muzykę, lIioKtry: splew - w radościach i smutkach dworu w 
wyszedł na anmę światową kompo. tek okraszony artystycznym wdzię- Stanisława, zdobnictwo - Nula, a Tyntoszówce. 
zytor Karol Szymanowski, zwany kiem, ten szlachetny ton wewnętrz~ naj młodsza, wła.śnie autorka ks-ią~ Dziś Tymoszówki już niema. Od lat 
w owych czasach jeszcze wśtod nej harmonji, ten cały rój roies'l- żeczki - literaturę. A więc w tym kilkunastu pozostała daleko POZl.I 
swoich najbliższych - Katonem. kańców obszernego dworu; staru~ Tymoszew.ieckim dworze gospoda~ ! kresami, pozbaWiona swych właści

Z drobiazg6w składają się te wspo· szek siwowłosych, młodzieży skorej rował1 muzy jak u siebie W domlt i cieli i mieszkańc6w, swych starych 
mnienia, ale takich miłych i tak do zabawy, dzieci kręcyeh się m;ię- i nic d~iwnego, te ściągały arty~ I zabytków i pami4tek, swych daw, 
wybornie malujących to polskie śro dzy starszynti, służby i przeroonyeh. stów ze świata, aby tam mogli zna. nych tradycyj ł wzlot6w młodoścI. 

aowisko, leżące poza naszemi kre- domowników, gości, a nawet w koń- leźć podziw, życzliWość i przyjaźń. Przemocą dostała się w obce ręce. 
s~mi, że czytel.nik zapo~naje ,si.ę ~ eu ! ukochanych zwierząt, psów i Miała też Tymosz6wka !Iwą świą- 'Ale autorka włagnie tych przejM 
nIem z pl'awdznvą ptżYJemno.sclą 1 kOllI. tyńkę. Była n i4 "KompozytOl'!IIia", smutnych wcale nie dotyka, a dzfę-
czu.je. się w tej atmosferze jaknaj- Tak wyglądał świat realny, co- altanka w ogrodzie, w kt6rej kom. ki temu, nad Tym.oszówką, w wyo. 
lepH']. dzienny dworu W· Tymoszówce. Ale ponował Karol Stymanowski. Po. bk'azni czytelni.ka zawisa aureola 

"Nie było u tl.as żadnycJi świet- pallad nim, wyrastał inny jeszette; wstawały tam jego utwory d do Ut t2ladko osiąganej w ~ciu pogody l 
ności ani parad" - m;ówiła raz do tworzący jego nie~kłość. Było to Sonaty. Czy tn,ożna lirę dziwiĆ, 2e pi~knoś<li. 
mnie p. N'llla Szymanowska ~ ale jakieś rzadko spotykane kojarzenie jego osoba była punktem śrOdku-I St. Niewiadomski. 
mieliśm.i' wszystko czeiO nam by~ się polskich trady,eyj szlacheckich wyro uwielbień całej to!hiny a teraz 

o 

Same jaskrawe, zasadnicze bllrwy 
- :lIc może to tak właśnie trzeba 
- w tęczy? 

Mamy nadzieję, że autorka roz
winie, rozjaśni i uzupełni ten lako· 
niczny epilog w zapOWiedzianej 
już części drugiej, a naranie odkła
damy "Krysię i karabin" pod wra· 
żeniem obcowania z nieda.wną, zda 
s ię, a już zasnutą mgłą przeszłósci 
rzeczywistością polską, mic,:seAmi 
może nieco Pl'zcj3.3k.rawioną w opi. 
sie, miejscami niedociągniętą w 
akcji, lecz zawsze bijącą żywo, jak 
serca, które ją w dziejach two
rzyły. 

L. Andl'e. 
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• Polski Sportowy 
~, __________________________________ ~~~ ______ ~ ________________ ~r ________________________________ ~ ______________________________ ___ 

Co nam przyniósł rok 19351 
(g.) Minął znowu rok. Co przy- Mamy nadzi('ję, te ten niepomyśl-I CZ7ł się spadek poziomu. Nawet I Austrji 1:0; wreszcie zremiaowa-

Jdó8ł on sportowi polskiemu? Nie- ny okres był przejściowy. Zamiłe- najwybitniejsze nasze rekordzistki ' liśmy ze. słabiutką Lotw4 S;3-
atety, bilans nie jest korzystny. wanie.:,w hippice jest u nas bardzo zostały bądź zdystansow~ne przez Poszczególne drużyny odniosły 
Wszędzie prawie zaznaczył się spa- znaczne. Mamy z pewnością wiel1l zagraniczne lekkoatletki (Waj sów- kilka przykrych porażek zagrani~. 
dek p~omu a na niektórych od- doskonałych jeźdźców zarowno woj na przez Mauermayer) bądź też ze- Wicemistrz Polski Pogoń przegrał 
cinkach przybrał on rozmiary skowych jak i cywilnych, mamy stały poważnie zagrożone l Wala- m. in. kompromitująco z Rappldem 
ka~strofalne. też bardzo piękne tradycje. Zagra- siewiczówna przez Stephens). Wa- 2:9, z Admirą 3:18 

Pocieszamy się tern, te m!imo ob-- 1 niczni przeciwnicy biją nas głów- lasiewiczówna ustanowiła zresztą Pływanie. Pływacy mieli dość. 
Ditenia "ekstra-klasy" w różn~h nie klasą koni. kilka nowych rekordów świato- ubogi sezon, który jednak wykazał 
gałęziach sportu oraz klęsk prze- Powiedzmy tet, że nie mieliśmy wych. dalsze podniesienie się poziomu 
rÓŻnych naszych reprezentantów, szczęścia. Ale po zatem są pewne I Lotnictwo sportowe m.a wepania- naszego pływactwa.Daleko Dam jed 
poziom ogólny sportu nie przedsta- k-westje, nad któreun dobrze pomy- łe sukcesy. Największym było zdo- nak jeszcze do klasy europejskieJ. 
wia ~ię tak, źle. Podei~gaj~ się tr?,- śl~ć wypada organiza:torom impre: bycie poraz trzeci puharu im. Gor- W strzelaniu zaznaczył się dal-
chę l to dosć r6~,onnerme "do~y, rmę~ynarodowych, aby stwo:zyc don - B.enneta. .. 8Zy rozwój wszerz, ale i pewien 
podczas gdy "góra - obsuwa Się... maksimum szans dla tych, którzy I Drugim sukcesem było pobiCie spadek poziomu naszej ekstra-kla
Niewątpliwie jestto objaw korzyst- uchodzą za naszych faworytów do przez kpt. Burzyńskiego rekordu I sy. 
ny. Ale do satysfakcji nie wystar- nagród. światowego na wysokość, w pew- . ..4 P 

W tk to . t J 'd' '1" b" . kat .. b I ó Szermierka popraWIa Iuę· o cza. szys o , co Jes zrzeszone ez zcy CywI ru me za legają oneJ ęgorJI a on w. . . B d . . 
w różnych klubach, występujących najwyższe sukcesy. Ich ambicje Lyżwiarstwo w Polsce to Neh- prze~~~neJ v: Ud a:es~cIe, ~erm
publicznie a więc to, co właściwie kierują sie do utrzymania hippiki ringowa i Kalbarczyk. Pierwsza ~wa Ism! s~~. po W om;c ro, u w 
sport reprezentuje i co stanowi na- na pewny~ trwałym a dają.cym się posiada wszystkie rekordy kobiece, I arsz:l~l.e'k ~Jąc d ę~row zarowno 
zewnątrz miarę do oceny jego po- poważn'ie traktować poziomie - a drugi wszystkie rekordy męski,!. I w;;a 11 Ja \ szp~ Zle. . E 
ziomu - przechodzi wyraźny kry- i ten cel w zupełności osiągają, Zarówno Nehringowa, jak i Kal- . wa ce ~r I~e~It;0Z~CJę ~ ~-
rz;yS. Hokej na lodzie w ubiegłym se- barczyk, ustanowili w ub. sezonie rOP

d
le w ~zaN~ o s 1 1610 °wlla a z e 

Kt . ł d" .. d . .. . "ł t· t b l k d' t cy owamc Iemcy O: l. szpa-o Jrua na Zleje, ze opomoze zorue zimowym me przymos ez nową a e ę re or ow na wszys - d' 1 l' . u d '1 
tu centralizacja sportu, jaką czę- olśniewających sukcesów. W mi- kich możliwych dystansach. dZle. wywal,czY.ISm

y z a! z~ :1 na, 
śeiowo dokonano w r. 1935, posta- strzostwach świata w Davos, Pol- Nehringowa pobiła również dwa ruzyną meJruecką remIs 0;..,. 

wienie sportu pod kontrolę państwo ska zajęła lO-te mIejSCe na 15 rekordy światowe. Teni~ m.a nies~c~li",,! bilans, 
wą, raczej zawiódł się na tem. Wy- państw biorących udział. Narciarstwo. Jak i w .poprzed-· W s?~t~~mach ~ędzypan.5twowych 
tworzyło to pewien zanik ambicyj, Na międzynarodowym turnieju w nich latach, Polacy osiągn~li świet I pomeshsmy ~ame porażki. . 
skrępowanie inicjatywy, obliczenia Al'osie, Polska zajęła 2-gie miejsce. ne wyniki przE:dewszystkie w sko-I ' ~ poszczegolnych naszycI: rakiet, 
na czyjąś m<Yi:ną opiekę i komendę. W drodze powrotnej Polska poko- I kach, pewne sukcesy odnieśl~my sWletn~ formą ~łysnęła, JadwIg~ 
Tam, gdzie - zdawałoby sIę --< nała Austrję 4:0 i reprezentację I również w biegach zjazdowych, na- I J ~drzeJowska, która Od~lOSł~ • naj
należałoby I5podziewać się rezulta- Leoben 2 :0, ale przegrała.,. w Opa- tomiast w biegach otwartych ustę-I ~Iększe sukc€s~ w ca.łej swoJ~J. kar 
t6w korzystnych, t. zn. na odcinku wie z reprezentacją miasta 1 :2. I pujemy wciąż średniej klasie euro- Jerze sportowej: :M. In. Jędl'7;eJo\~
reprezentacyjnym jest fiasco, po- Kajakarstwo należy u nas do pejskiej, nie mówiąc już o skandy- ! ska ~?obyła Jrus~rzost.:vo A~~tJ'J,l, 
.zycją dodatnią na rachunku nowe- sportów masowych. Poziom na- nawach. I AnglJI ŚrodkoweJ.WalJI, AnglJI Poł 
go systemu jest natomiast owo pod szych zawodników nie jest jednak Piękne sukcesy zanotowaliśmy nocnej i wolnego m. Gdańska. 
ciągnięcie "dołów", o czem wyżej zbyt wysoki. Podczas międzynar. na mistrzostwach Europy w Największym sukcesem ,iędl'ze
wspomnieliśmy. wyścigu na Dunajcu, goście zagra- Szczyrbskiem Jeziorze. W skokach jowskiej było zakwalifikowanieolię 
Jednakże i z temi "dołami" nie niczni zajęli wszystkie czołowe I Polacy osiągnęli najlepl!ze wyniki do ćwierćfinału turnieju wimble· 

jes zbyt ,dobrze, jeśli traktować miejsca, spychając Polaków na dal- I wśród państw .Europy .. Najdłużgzy dońskiego, j~ko ~e~na z g-min naj-
to mamy Jako kadry sportu repre- Bze pozycje. I· skok ustany Jruał BroDlsław Czech lepszych rakIet sWlata. 

Warta IInegrala 
z Farłuną wlJilseldorlie 

2:5 
w; niedzielę drutyna piłkarska 

pOznańskiej Warty r07.egrala W 

Dusseldorfie swój pierwszy meez 
podczaa tournee do Niemiec, Belgji 
i Północnej Francji. 

w: meczu tym Warta zmierzyła 
się z czołowym klubem niemieckim 
Fortuną (Dusseldorf). :Mecz wy
grała zdecydowanie drużyna For
tuny w stosunku 5:2 (2:1). Warta, 
zmęczona częściowo podróżą, spra
wiła wrażenie dosyć nieszczególne, 
zwłaszcza w drugiej połowie me
czu poznańczycy okazali wyraźny 

brak treningu i niepewność olaro
ny. W pierwszej połowie napad 
Warty zdobył się na kilka ładnych 
zagrań i prowadził grę zupełnie o
twartą. 

Poznańczycy jadą obecnie do 
Brukseli, gdzie w dniu 25 b. m. ro
zegrają mecz z reprezentacją Bruk
seli, a 26 b. m. spotkają się w Lena 
z reprezentacją emigracji polskiej 
w Północnej Francji. 

Sląsk - Lódź 6:0 
W hOl(_lu lodowym 

Na lodowisku sztucznem w Kato
wicach rozegrane zostały w nie
dzielę międzymiastowe zawody ho· 
keja lodowego między reprezenta
cjami śląska i Łodzi , zakończone 
zwycięstwem Śląska 6 :0, 

Warszawa - l6dź 
w płng-p.ngu 

Międzymiastowy mecz pingpon
gowy Warszawa ~ Łódź zakończył 
się zwycięstwem Warszawy w sto
sunku 2:1. 

zentac,y~nego. Zaka~ uczestniczenia W międ.zynarodcwych regatach (wy~ik lep~zy od Norwegów)·. . U ,mę,żcz~zn n~stąpiło ?ewue ro i -
młodzlezy szkQlneJ w "prawdzi- Hel - Sopot y, Polacy nie odegrali I Plika nozna przedstawia ~ię fa- mesleme Się pozlomu ogolncgo. Na-
~~'m" sporcie, zamknięcie możliwo- żadnej roli. tajnie. Na szeŚĆ spotkań między- tomiast czołowi nasi }'eprezentanei, I Pracownia u~iorów narc~arskich, wia' 
Bel ~stępów. publicznych W klu-, Kola~o wykazało duże postę- i p~ństwowyC? ponie~liśmy 4 poraż-I z · ~ją~kiem Tarło:vskie~o, znaj-I tr6wek l kurtek skorza.nych 
b~ch .mnych Jak szkolnych spra- i py. Widomym znakiem tej popra- ' ki (z AustrJą 2:5, z Jugosławją dowalI SIę w gorszej formie. I S. Le JzeroUJlc;z 
Wla, ze k.luby 'llozbawione są do- ' wy był mecz na trasie Warszawa- I 2 :3, z Niemcami O :1, z RunlUnją Tenis stołowy. Największym stlk- Nalewki 27, DL 7, w bramie, front. n pil( 
plywu najlepszego "narybku", naj- , Berlin, wygrany wprawdzie przez 1 :4), Jedyne zwycięstwo odllleśliś- cesem naszych pingpongistÓlW jest I tro, teL 12-06-17. 
cenn~ejsze.go elementu. Kluby fizkol Niemców, ale nieznaczną różnicą my nad rezerwową reprezentacją I zajęcie ·trzeciego miejsca na mi- .128_1 ____________ _ 

~e. nie J,aJ,ą odpowi;dniej ,możliwo- I czasu ~7 minut. W r. 1.934, różnica I ~trzostw~~h św~ata w ~ndynie za I w komplecie zł. 10 oraz 
SCI ,ro~oJ,u talentów, kto re mal'-I wynosIła około 5 godzm. ' Węgranu l CzecnosłowacJą, a przed I NARIY buty i ubiory po najłańszej 
mUJą Się I sport polsk.i nie ma z Drugim triumfem było zajecie 20 innemi państwami. cenie poleca: Wytw. Artykułów Sporto-
nich korzyści. II przez Daniela pierwszego ::nieisca Wioślarstwo uzyskało olbrzymi wyc~ 

Z k .. k '. , .. . . lA. ROTENBERG GęSia 18 tel. 11-79-03 o ~ZJI, onczącego SIę roku wal' w bIegu dookoła RumunJ!. triumf na mistrzostwach Europy w 1286 ' , 
to ~?oJrze~ wstecz na "blaski i nę- Lekkoatletyka wykazała pewną Berlinie, zajmując drugie miejsce I 
dze polskIego sportu w minionym poprawę poziomu ogólnego w kon i tytuł wicemi3trza Europy.· Sukcea ................ . 
o~r;sie. Przejdziemy bodaj waz- kurencjach męskicn. W konkuren- : ten zawdzięczamy głównie Yere-
meJs~e lub co bardziej popularne cjach kobiecych natomiast zazna- I jowi. 
dziedziny, 

6ro1~y pożar 
prz, ul. Dzikiej Automobilizm nie urządzał wiel

kich impre~. 

Boks naogół, "podciągnął się" W' 

górę. Mieliśmy ładny sukces w wal
ce z Węgrami 9:7 o puhar Europy 
środkowej. Z Niemcami przegraliś
my 6 :10 (niezupełnie zasłużenie) 
po zaciętej walce. 

Z imprez m:iędz:ymiastowych, 
. War8zq.wa - po zwycięstwie z Ber 
linem 9:7 - przegrala rewanż w 
końcu roku 4 :12, a następnie roz
gromiła Hamburg 12:4, Poznań 
przegrał z Wrocławiem 7 :9. Pomo
rze zostało pokonane przez Prusy 
Wschodnie 5:11, Łódź wygrała ze 
słabą reprezentacją Brna 14 :2. 

Hippika - ta reprezentacyjna
przedstwia się gorzej, niż kiedykol 
wiek. Na wszystkich prawie mię
dzynarodowych zawodach hippicz
nych, w których wzi~liśmy udział, 
ponieśliśmy porażki. Jedynie na za
wodach w Spaa, ze względu na słab 
szą konkurencję, odnieśliśmy suk
ces, ale tam gdzie konkurencja by
ła silniejsza, nawet na własnym, 
terenie (zawody międzynarodowe 
w Lazienkach) znaleźliśmy się na 
dalekich mJiejscach. 

W walce o Puhar Narodów w 
Warszawie, zajęliśmy ostatnie miej 
8ce, przyczem wyprzedzili nas nie.. 
tylko Włosi, Niemcy i W~gnY. ale 
uwe~ Loqize. 

Bokserzy Warszawianki ZWYCiężyli I. K. P. 
w meczu towarzyskim · 

Spaliły sl-: warsztaty 
SI'. z o. o. fi Okowa'l 
Z soboty na niedzielę nad ranem 

wynikł groźny pori;a.r przy ul. Dzi-
W. niedzielę w cyrku wars~w-I wicwie. Wożniakiewicz był trud-j (W) pokonał Taborka prze~ nokaut kiej 33, w domu, należącym do Jó-

skim odbył się towarzyski mecz nym przeciwnikiem dla Polusa, krę- techniczny. zefy Norblinowej. 
bokserski pomiędzy drużynami py i silny, dążąc! do zwarcia i nie- W wadze średniej Chmielewski Pies podwórrowy przeraźliwem 
I. K. P. Mdź, a stołeczną Warsza- zupełnie czysto walczący. Zwycię' (1. K. P.) zdobył dwa punkty bez wydem zaalarmował dozorcę domu 
wianką. stwo odniósł Polus, jednak widow- walki wobec nadwagi Zaremby. W! i lokatorów. P<Yi:ar powstał w 6-cio 

.Mecz zakończył się zastużonem nia niezadowolana z decyzji sędzie- spotkaniu nieoficJalnem wygra' l okiennej, murowanej, parterowej 
zwycięstwem Warszawi~nki w sto- go, p zareagow:ła ~~·i.zda~ien:" a Chmielewski przez nokaut tech-I hali, mieszcz~ej. WArszta~ Sp. z 
sunku 9 :7. 1. K. P. demonl)tracYJme me cncIal niczn~. , o. 0.. " O kowa", gaZie wyrabIano ar-

Szczegółowe wyniki przedetawia- k~ntyn~owa~ dalsz):ch wa~k. Po Wreszcie 'W wadze półciężkie} tykuły sportowe, techniczne, zabaw 
ją się następująco: połgodz~nn~J przcrwIe. walki poto- Piętrzak (IKP) nieprzc:konywująco karskie i biurowe .Gdy obudzili się 

W wadze muszej Szwed (1.K.P.) 
ezyły Się Jednak dalej. wygrał z Weznerem. dozorca i lokatorzy, cała wy twór-

W wadze półśredniej Brzózka. nia była już w ogniu. Na miejsce 
wypun~tował Barana. przybył I-szy oddział straży <>gnie-

W koguciej Razniewski (W) Wj- . . S sta l " 'ed ' 
ł , 6J ··b k ~· ".. WlrSZa"I.-e v:eJ. trażacy .ra l SIę m OPUS-

gra walkowerem wobec nieprzy- r mecz o serSA"" · _ eić ognia na drewniany budynek 
bycia Bartniaka. l k'" . • wygrml. Legi ~ mieszka ny, ja rowmeż I sąSJedni 

W piórkowej nowopozyskany z budynek mUl'Owany, w którym mie-
Grudziądza bokser Warszawianki, (W sali teatru Nowości odbył się I waga lekka Rozenblum (Maka.bi) ściły się stolarnia, kantor, magazyn 

w niedzielę trójmecz bokserski mię wygrywa z Łukasiewiczem (Pol.), l' polerownl·a. DZl'ękl' wySJ.·łkom stra 
Krzemiński, wykazał brak dostate-

dzy drużynami Legji, Polonji i Ma- waga średnia: Doroba II (Legja) żaków oraz dzięki temu, że w nocy 
cznej kondycji. Wynik walki remi- kabi. Wyniki poszczególnych walk ,. bije Fabisiaka (Po!.), 
sowy. Przeciwnikiem Krzemińskie- szalała śnieżyca, i dachy pokryte 
go był Spodenkiewicz. były następujące: . . waga półśrednia: Kozakow (4,..... były śniegiem, akcja lokalizacyjna 

waga musza: Krysik (Pol.) bije . gja) nokautuje Posymka (Po!.), się udak Hala jednakże wraz z e-
W drugim meczu wagi piórkowej J k b' (M k b') R d I F l ński (W) wypunktował Le- I a.u oWlcza a a I, a .un .- I waga ciężka: l\fizerski (Legja) lektrycznemi maszynami padła ofia 
or.~ I stem (,Mak:) wygrywa z Bas~lew.I- wygryvla z Steinesonem (Makabi). l'ą groźnego pożaru: ocalały tylko 

ezyn ego. I czem ~LegJa) przed po~dame SIę I W ogólnej punktacji wygrała Le- mury. Straty w przybliżeniu wyno-
~ wadze lekkiej Polus (W) re- (lstatruego w 3-ej. rundZie, gJa 6 pkt. przed 1\lakabi 4 pkt. i! szą ok. 50.000 zł. Przyczyna ognia 

zegral rewanżowe spotkanie z Woź- I waga kogucia: Woj num (Pol) bi- Polonią 4 Dkt. I jeszcze nieznaną. 
.lIiakiewiczem. Remis udał się poło- i je Krawleckie~o {MakabiJ. J ł 

• 
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Na ew-iazdkę Elektrit, Tekafon, ·Union - cud techniki 
U JANUSZA 'MYSTKOWSKIEGO radjoodbiorniki. 

· Cukiernia· 

ZIEMIAŃSKĄ 
w Piotrkowie 

POLECA , 

RESTAURACJA 

uB I A Ł Y B A R" 
w Piotrkowie, ul. Słowackie,o 23. 

- Telefon 13.33. -

Choinka dla dlieci 
str.łak6w 

Na Swięta Bożego Narodzenia 
POLECA: ' 

Spirytus i wódki 
:Qlonopolowych; w 

w niedzielę po południu Za
rziłd Piotrkowskiej Straży Oa
niowej urządził~hoink. dla 
biednych daieci Strażaków. 
,Sala Kili~skie,o zapełniła się 
dziatwą, ich rodzicami, przed
stawicłilami władz, Zarządu i 
Sztabu Straży. Przybyli mię
dzy innymi: Prezydent miasta 
Stefan fiszer i Naczelnik Wy
działu Opieki Społecznej pan 
Stępień. Przy dtwiękach or
kieatry strażackiej pod ki'el'un~ 
kiem dyr. Celejowskieao odby
ły się pląsy i popisy zgroma
dzonej dziatwy pod kierunkiem 
druchen z ZeńskieQo Oddziału 
Stra~y, które swoimi produk
cjami wokalnymi i tanecznymi 
przyczyniły się do urozmai.e-, 
ni. tej imprezy, ku wielkiej 
radości rozbawionej dziatwy, 
która w liczbie 200 została na 
końcu obdarowana struclami 
i słodyczami. P. 'Prezes Stra
ży Węgorzewski przemówił w 
serdecznych słowach, dzi.kujllc 
Prezydentowi f'iszerowi za tak 
wydatne , przyczynienie się ,do 

wyborowe bakalje, ciasta świąteczne, ozdoby 
na Choinkę, cukry, marmoladki, czekolady. wyborzc w6dki gatunkowe, 

koniaki. likiery, wina lcrajowe 
i zagra~iczne, araki. rumy 
i miody, po cenach specjalnie 
zniżonych 

N aj tańsze źródło zakupów: 
Sklep ul. PIłsudskiego 58, 

Cukiernia Ziemiańska, ul. Słowackiego 26 . 
Złoty Ul. ul. Sieradzka2. w sezonie przedświątecznym 

Niniejszym mam zaszczyt zawiadomić Szanownll 
KIjentelę, że mej 

PIEKARNIA MECHANICZNA 
J. GADZINOWSKI 

Zakład Krawiecki ul. Piłsudskiego 87, Tel. 13.05' 

p. f. ANTONI ZĄBEK PO LECA: w wielkim wyborze pieczywa 
świąteczne i ciastka niezrównanej jakości 

SKLEPY WŁASNE: ' urzlldzenia Choinki. w Piotrkowie ul. Słowackiego 28 lp. 
ZOSTAŁ PRZENIESIONY na 

ul. PiłsudSkiego N2 50. 
ul. Piłsudskieflo 87, Tel. 13.05. 
FILJA. ul. Slowaekiello 24, Tel. 14.51. 

Kupujcie 10-cio 
groszowe znaczki 
przeciwgrużliczel 

Zakład mój wzkonuje wszelkie roboty w zakres kra- . 
wiectwa wchodzące, solidnie, punktualnie i po cenach bardzo 
przystępnych. Pol.caJąc się łaskawym względom, S)lan. Kljen 
tell która dllZ1ła mnie dotychczas swem zaufaniem, pozostaje 

z poważaniem 

ANTONI ZĄBEK 
Majster Cechowy 

Repertuar kin 
"NOWOŚCI" - Całus, 

śpiew, dziewczyna. 

PRENUMERATA 
mieslącana w,nosi 

25 lat temu , w Piotrkowie 
Poniżej drukujemy ciąg dalszy niez" 

wykle interesujących wspomnień znanego 
działacza niepodległościowego b. dyrek
tora/Departamentu Min. Przemysłu i Han-

• ' dlu Inż. Władysława Malangiewicza, po
mieszczonych w czasopiśmie "Niepodle
głość". Dyr. Malangiewicz został wówczas 
przez władze rosyjskie aresztowany i osa
dzony więzieniu Piotrkowskiem. 

IV. 
Przyjecaliśmy na dworzec na dobry 

kwadrans przed odejściem pociągu Krótki 
ten czas oczekiwania wystarczył, by ściągnąć 
na penm tjladć mych przyjaciół, zaalarmowa
nych przez przYtjlodnych świadk6w mego 
przejazdu z żandarmami przez miasto; nie 
bez przyjemnośei zauważyłem też grupkę nie ' 
co zapłakanych mych uczenie. 

W momencie, gdy zbliżaliśmy się do 
wagonu, wyznaczonego przee zawiadowcę, 
zobaczyłem naale mOl Matkę: i Ją ktoś zawia
domili - Zbliżała się szybko, widocznie 
zmęczona; pragnęła pożegnać się ze mną, 
ostre jednak "nielzia· i szary wyciąinięty 
rękaw zatrzymały ją na miejscu. Bez słowa 
protestu stanęła Matka spokojnie w pobliżu, 
lekkie tylko wypieki i błyszczOlce oczy m6wi. 
ły, co działo się w Jej duszy. 

Dumny byłem z mej Matki, i z jej opa
nowania si~ i nakazanego sobie spokoju wo. 

"C Z A R Y" Wielka 
Księżna. 

hec żandarmów i obcych ludzi I Serdecz. 
nie pożegnaliśmy się tylko spojrzeniem, a gdy 
wchodziłem na stopnie wagonu, widziałem, 
jak ledwo dostrzegalnym ruchem ręki przy 
piersiach nakreśliła krzyż w mą stron4t ... 

W przedziale chciałem się zbliżyć do 
okna, by raz jeszeze zobaczyć Matkę - nie 
pozwolono mi, wachmistrz szeroką swą osobą 
za farasow ał szybę. 
- W drodze, gdy srogi m6j cerber wyszedł 
na kurytarz .pokurit", wdałem się w rozmo
wę z drugim żandarmem, znajomkjem mym 
z nocnej rewizji: zeznał mi on, że już za dni 
kilka kończy swą służbę w "Prywislinji
i jedzie na stałe w rodzinne swe strony pod 
Kaługę; dopytywałem - go troskliwie ' o jetjlo 
stosunki rodzinne, a przeszedłszy lekko na 
miejscowe tematy, zagadnąłem, jakie lieho 
kazało im trudzić się ~ałą noc rewizjOl u mnie, 
ni sobie, ni mnie spać nie dając. Rozmówca 
m6j dość chętnie wyjaśnił, iż wszystkiemu 
winna była "eta prijezżaja swołocz" (przy
jezdny szubrawiec) w cywiinem ubraniu, 
asystująca wtedy przy rewizji: był to -
y;edług dalszej relacji cywilny agent 
»gchrany«, stąd ·teź 6w soc;,;ysty epitet, cha
rakteryzujący znany antagonizm między, żan
darmerją i "ochraną". Przyjechał on jakoby 
za mnOl z Warszawy i, wyśledziwszy, do któ
rego domu i mieszkania zaszedłem w Piotr
kowie, udał się z raportem do żandarmerji, 
gdzie widać uradzono mocną wizytę. 

31'ote CIIIS odnowił 
Dr.numerat .. 

Plan szpicla, polegający na tem, by po
dejrzanego osobnika z bagażem aresztować 
nie w poci~gu, a iść za nim aż do samego 
"gniazda zorady - i znienacka w nocy zagar
n~ć iO wraz z dowodami i materjałem, świad
czącym o spisku, może był i dobry. wykona. 
nie jednak ' było fatalne, skoro genjalny .tra. 
teg przeaapił w rezultacie nietylko wszys(kich 
tych, co wynosili ode mnie pożądane dlań 
dowody, lecz nawet nie zauważył. dokąd 
i z czem ja sam wychodziłem wieczorem. 

Teraz dopiero ;zrozumiałem genezę pytań 
o "zieloną walizkę«, zrozumiałem też, że 
" wsypa· jest pochodzenia w arszawskieao. 

• • • 
Po przyjeździe do Watszawy i bardzo 

dłuaieh oczekiwaniach oraz ceremonjach 
»zdawczo-odbiorczych«, podpisach, rewizjach 
i t. d: sdstawiono mnie już p6źną nocą do 
więzienia w Ratuszu. Zostałem wpuszczony 
do gęsto zaludnionej celi, gdzie leżało na 
»narach« około 10 ludzi, bynajmniej nie 
zdradzających ochoty robić miejsca dla no
wego nieznajomego przybysza. Kr6tlci jednak 
djalog z kimś " starszym • i wyjaśnienie, żem 
»poli tyczny«, iniynfer i oskarżony o N. Z. R., 
zmienił sytuację dość zasadniczo. znalazło się 
bowiem wnet, choć skromne, miejsce na »na
rach«, a nawet ktoś udzielił mi życzliwej 
informacji: »Waszych tu już sporo przywieźli«! 

~ . ... 
Red_kcia i Administracia ul. Słowackiego ~8 IHIrter. weJicle od ' frontu. 

Cen, ogłosleń. Za wiersz milimetrowy jednoszpaltowy 40 groszy; w tekście 60 groszy. Ogłoszenia drobne 20 'groszy za wyraz. 

Prenumerata za "DZIENNIK NARODOWY" wraz z dostawą do domu lub przesyłką poczłow, wynosi 3 złote miesięcznie. 

Redaktor i Wydawca: TOMASZ PLUTA. Druk. Pol. J. Walecki Piotrk6w, Słowacki.ao 23' 


